dr. 28. 


Wychodzi codziennie. 


Przedpłate wynosi: ws Lwowie rocznie 18 str. — 
półrocznie 9 złr. — kwartainie 4 słr. 50 ct — 
miesięcznie | słr. 50 et. 


Z przesyłką pocztową w Państwie Anstrjackiem 
ronie 22 rir. — półrocznie 11 sr. Emari 
nie 5 mìr. 50 ct. — miesięcznie | xłr. 85 ct. 


Z przesyłka pocztową za BIog: do sałych Niemiec: 
| SE 56 falsa Leh 2 kwartalnie doi 
5 srg— do Francji i Angliji roeenie 108 p 
kwartalnie 27 franków — do Bał w 
Śrwajcarji rocznie 80 fr., kwartalnie ir. 


Numer pojedrńczy Kosztnje 8 CL 
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_ We Lwowie Sobota dnia 18. Kwietnia 1874. 


Lwów 17. kwietnia. 


Ludzie. którzy wojują frazesami, doprowa- 
dzili do rzadkiej doskonałości sztukę podsuwania 
pewnym wyrazom innego znaczenia, niż one ma- 
ja w istocie. Między innemi dokazano np. tego, 
ze w oczach tłumu wyraz pozytywizm. oznacza- 
jący tylko metodę badania naukowego, odrzu- 
cająca wszelkie pewniki a “priori powzięte 1 
przyjmującą za pewnik to tylko, co jest Pi 
wodnionem — pozytywizm tedy, uchodzi za zi 
ktryne samolubstwa bez serca i duszy, Re o- 
ktrynę, która ponad wszystko każe człowie N 
przenosić korzyść materjalną. ze 0 =! 
to w ogólnem mniemaniu jest to ktoś , prze im 
należy dobrze chować pugiłares.... „Podobneg» 
losu doznał także wyraz: bezwyznaniowość. Na- 
dano mu znaczenie ogólne, którego on nie a) 
Bezwvznaniowość ma przeto być negacją niety!- 
ko wszelkiej rełigii, ale negacją bóstwa, CE | 
różnicy między dobrem a złem — jednem sło- 
wem. ma to być absolutna niewiara wraz z jej 
konsekwencjami, obałającemi wszelkie podstawy 
moralności ludzkiej i prowadzącemi do czci Je- 
dnego tylko bożyszcza, pożytku. 4 

Raz na zawsze musimy odeprzeć te, insy- 
nuacje, których źródłem jest tylko zła Wiara 
naszych przeciwników. (zem innem jest Try 
znaniowość osobista , polegająca na tem, 17 1 
nie chce poddać się naukom żadnego istniejącego 
wyznania religijnego, albo nawet R Rh 
potezę materjalistów, według której nie ias Ani 
osobistego Boga, ani ducha odrę wa LżE; 
od materjj — a czem innem jest znosić ało 
wość w polityce. Do Kod jej moke — katdy, 

i i oć nie 4 4e. JT, 
SW 7-4 AotP unię i 
w państwie. Skoro bowiem wszyst ie p ya ja 
sa równouprawnione, nie ma w państw pari 
nujacego kościoła, atem samem , spoty: 
staje się bezwyznaniowem. Ogłosili się Ss. 
łennikami bezwyznaniowości obydwaj palei 
Czartoryscy, którzy przemawiali R \ A - 
państwa za EA państwa i kościoła n 

j kański. , 
oz ysięgali na bezwyznaniowość w polityce TA 
lowie polscy, kiedy za lepszych zeczy pos ej 
czasów, obowiązywali się TY „don zj 
wać w pokoju“. Takiej tylko pe eaii A 
bronić, taka wyznawać, może by rzeczą i 

, "a . Jeżeli przeciwna strona z 
r e KAŻ EP do obalenia isiniejących 
rzuca nam. iż dążymy rozpowszechnić na- 
wyznań. by na ch PSY t podobny po- 
uki „Straussa i Renana*, to ZArzu af yk 
chodzić może jedynie z złej wiary, PETA e, 
rancji. Każdemu osobiscie wolno Jė =mahóć- 
lub nie wierzyć w Objawienie, ale nie >. sądził, 
go tak Śmiałego i tak nieroztropnego, gz 
iż niedostatecznemi i czysto negatywnem der 
tatami badań naukowych zastąpi „a „e 
łeczeństiwa wiarę, iż nie narazi na '82wśn we 
rządku i normalnego rozwoju ludzkości, 00 4 
rajac jej podstawy moralnych jej wyobrażeń, 
nie daiąc jej w zamian nic, oprócz kilku Zna” 
ków zapytania. 


BRACIA PRZYRODNI 


Penson da TsrralL 


(Ciąg dalrzy.) 
LV. 
Vi ieszkał przy ulicy Guerin na szóstem 
Fa ei izdebce Te drsati franków 
jesięcznie. Czynsz płacił "punktnaluie , ale rzadko 
bywał u zlabie a nie przyjmował nikogo , wyjąwszy 
Eokambola, który uchodził w domu za jego sio- 


e” "ya w-której Kolar został szabity. “Nikolo 


i ł się nawicy Guerin’ i*dopiero* w dniu, gdy 
R Williams „aji ide odwiedzali trupa Kołara, 
: stanowił tam zajrzeć. Po dredze' zachciało „mu się 
poste niać wytarią swoją odzież na nówą i ściągnął 
-* R dobre okrycie 2 wystawy „skdepowej pewnego 
pi Dostrzegł go jedew z policjantów: i chciał przy- 

njaa ale akrobata znikoął ma wi tłumie. 
m r ra cdźwierna w domu gdzie mieszkał oznaj- 
EFI ia jag * Jezasıjego nieobecności przychodził do 
niego Rokambol. 207 tbaikóto. 

, i dlamnie r zepy i 

z A RO il do stancji i po chwili po- 

j kła odźwierna. ; |. apaa) 
po Sa ~ swej izdabki , zak | 254 
znaleść tam jakąś wskazówkę od Rwkam a łóżko ba 
znalazł nic. Zmęczony kody ee w u , 
wypocząć i spał eałą noc bez przerwy. Ar 

gim p godziny dziesiątej na drugi dzien 

dziło go silne pukame do drzwi. 

— Kto -tam ? zapytał. 

— Otworzyć w imieniu prawa: i d 

— Podłapali mnie! mrukaął i pobiogidón eS 
ukrycia skradzionego surduta; ale w tej chwi A shi 
oswsrzyły się z łoskotem i dwóoh policjantów 
do izdebki. > 4 

-— Ha! pomyślał Nikolo, dostanę się do więżie 
ia najmniej. na sześć miesięcy. po | r ! 
x Zaprowadzono go do biura policji, gdzie urzędnik 
śledczy rozpoczął przed wstępno:-badatiai -Co dps pagni 
ska, , profesji iid. ; salę -ani-sżowa nio wapomniał 0: 6U 
ducie. To zaniepokoiło byłego galernika. 


piętrze w ni 


przebu- 


ozwał się głos 


"że sie to samo 0 badaniach Straussa i Renana, 
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Protestujemy "przeto uroczyście przeciw tej 
perfidji, za pomocą której w ścisłem z naszej 
strony trzymaniu się zasady wolności sumienią i 
równouprawnienia wyznań, chcianoby dopatrzyć 
chęci podkopania lub obalenia czyjejkolwiek wia- 
ry. Dążenie takie obcem jest nietylko nam, jest 
ono obcem nawet i tej nauce pozytywnej, na 
którą uderzają nieprzyjaciele wolności. Nauka 
ta nie narzuca nikomu swoich przypuszczeń, ani 
nawet swoich pewników, domaga się ona Jedynie 
swobody. I na nie to się nie przyda, że p Krze- 
czunowicz gromi ją z trybuny — prałaci rzym= 
sey więzili Galileusza, a nie zdołali obalić sy- 
stemu Kopernika : pokazało się tylko Z czasem. 
że system ten da się pogodzić z wiarą, i że pra- 
łaci byli śmiesznymi. Z biegiem czasów, poka- 


Darwina i Queteleta, kościoł sam kiedyś pogodzi 
się z niemi, a Śmieszność spadnie na tych, któ- 
rzy dziś wołają 0 brachium saeculare przeciw 
mniemanemu Antychrystowi. 


Korespondencje polityczne „Dz. Polskiego,” 


Wiedeń 14. kwietnia. 
„A.) Uwaga nieprzyjaciół naszego narodu skie- 
miaa sy dziaiaj na wyb ary dv Rad Powiatowych 
w Galicji — rezultat ich wptyaie mocno na wzmo- 
cnienie lub osłabienie staaowiska b 4 naszej w 
Wiedniu, a względnie, na powodzenie trakcji Święto. 
jacalniejt |; poselskiej wnióał minister aprawiedliwo - 
ści dwa projekta do ustaw, „któro mają nig zić tym- 
czasem niedogodnościom dającym sie 6 z powodu 
złej procedury cywilnej. Pierwszy $ tych projektów 
skierowany jest przeciw delacjom od terminu wniesie- 
nia obrony i dupliki. Postanowiono tam, iż sędzia 
dozwolić może delacji 30daiowsj, jeżeli strona mieszka 
w obrębie tego samego sądu lszej instancji, 45—60 
dniowej, jeżeli mieszka w obrębie tego samego sądu 
wyższego, co strona przeciwna — nakoniec 90dniowej, 
jeżeli mieszka w Austro-Huagarji. Delacja taka do- 
zwoloną jest atoli tylko dwa razy, po raz trzeci uzy- 
skać można delację jedynie, jeżeli się na nią zgodzi 
wyrażaie strona przeciwna. Oprócz tego, dla usunię 
cia sporów o procedurę, przepisujo ustawa, 1ż postę- 
powanie ustne wtedy tylko ma mieć micjace, gdy się 
na to zgodzą obydwie strony. Dziś, nim przyjdzie do 
właściwego procesu, ludzie. procesują” Blię całe daie o 
to, czy mają. procesować się pisemne- lub nstnie. — 
Drugi projekt ułatwia egzekucję przeciw ruchomemui 
nierachomemu majątkowi dłużnika, zeprowadzając u- 
roszczone przepisy o licytacji. Nader trafuym i do- 
rze napisanyin jest wywod p. Głlasera, dołączony do 
tych projektów. ; 

Deputacia wybrana na zgromadzeniu ludowem w 
Peszcie przedłożyła p. Ghyczy emu prośbę 0 ustunowie 
nie osobnego bauku wegierskiego, „któryby emitował 
pieniądze papierowe. Ghyczy oświudczył, iz uważa 
rozwiązanie kwestji bankowej jako rzecz nader ważną 
i pożądaną, ale że wymaga ono wielkiej ogłędności i 
roziropoości. W tym duchu zapowiedział wniosek rzą- 
dowy w sejmie. 

Francuski Temps- ogłosił niedawno. depeszę hr. 
Beusta z d. 20go lipca 1870 z której wynika, iż 
wówczas jeszcze rząd Napoleona III. liczył na 
pomoc Austcji przeciw Prusom, a kanclerz austrjacki 
atenczes dopiero wymówił się od dania tej po- 
mocy; wskazując, iż Austrja miałaby do czynienia z 
Moskwą w takim wypadku, Depesza ta kompromituje 
dyplomację trancuzską, ale rzuca także złe GEK="mi8 
postępowanie hr. Beusta. Dzienniki zajmują się wiele 
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Przedpłatę : i ogteszaaia jmaja: wo Lwowie 
Bióro administracji e Polskiego" przy 
placu Haliekim i Ajencja A, Piątkowskiego 
plac katedralny, wo Włednia, w Hambarga, Frank- 
w Berlinie, w Lipska, > 
[awajeacia) i Wroclawiu pp. Haesenstein & Vo- 
glar, w Wiedniu : Mosze 
Ogłoszonia jmują się xa opłatą 6 ct. od miejsca 
p objętości fednego wiersza drobnym drukiem 
(nonpareille) oprócz opłaty stemplowej 30 ót :a 

każdorazowe umiessrzenie. 
Listy z pieniądze:! mają być preesyłane franco ie 
"dnie aaj, Deiadnit a ESME agu "ad (Ak 
macyjne nie opieczętowańe nie podlegają opłac « 


Manistrypiów Redakcja nie ZWrdce, 


tą depeszą i wykazują przy tej sposobności chórem. 
iż podczas gdy p. Bust stał na złej stopie z Moskwa 
hr. Andrassemu udało się pozyskać jej przyjażń. 
Prosit f 


Poznań 13. kwietnia. 


Pojutrze, tj. 15. b. m. zbiera się w Berlinie naj- 
wyższy trybunał dia spraw kościelnych, a pierwszą 
sprawą, w której przyjdzie mu zawyrokować, będzie 
sprawa pozbawienia urzędu ks. arcybiskupa Liedocho- 
wskiego więzionego obecnie w Ostrowie. Trybunał 
rzeczony przesłał w oznaczonym terminie za pośredni- 
ctwem rządu ostrowskiego wezwanie ks. Ledóchow- 
skiema, aby stawit Się osobiście w Berlinie, oskarżo 
ny jednakże, jak to z góry mużua było przewidzieć, 
odmówił, skutkiem czego sąd odnośuy przeprowadzi 
rozprawę i wyda wyrok zaocznie. Ze wyrok ten nie 
wypadnie ua korzyść arcybiskupa, łatwo Zrozumieć, 
owszem trybunał upatrując 1 to słusznie w ks. Liedó- 
chowskim promotora obscnej walki państwa z kościo- 
łem, da mu niezawydaie uczuć dotkliwie , jak niebcz- 
piecznie igrać z ogniem. Abstrahując widne w tym 
wypadku współczucie cierpiącemu, przyznać musimy, 
Że przewidywany wyrok aul nas Ziżui, A0l grzeje. 
Czem był dla nas ke. Ledóchowski, miech mowi za 
manie rozbite dziś na dwa gotowe do zaciętego boju 
obozy społeczeństwo nisze, miech mowią waśnie naru- 
dowe, wywołano- ñiepatrjutycznow ukagami ky. arcy- 
biskupa, owe duchowitństwu, które przouując pierw 
w pracach około poduesienia ducha uarodowegy, za 
rządow ks. Halki zasewolunem Zostało du biernej, jiġu 
nie wprost kueprzyjaźnej roll tam, gdzie nio szły o 
sprawy miebieskiej ojczyzny. Szereg grzechów ks, Hal- 
ki jest długi, bardzo diugi, a w tymi sianie rzuczy 
trudno się dziwić, zb garstka tylko Słanatyzywanych 
dewoisk 1 cywilnych labusiów rom łzy zalu nad lo- 
sem człowioka, ktory procz nazwiska, ulie wiemy czy 
miuł 1 My CO wspolucgy Z naszyiu narodem. Lud nasz 
szczerze katolicki, Bałuiaucomy 1 wyzyskiwany przez 
powołanych i niepowołanych apostołów, ma poczczwe 
: zdrowe w rezultacie ilstynkta; lud nasz przeczuwał, 
iż „męczeństwu* jego aTcypasterza więcej miż proble- 
matycznej jest natury i dlatogo obojętnie przyjął wia- 
domość o Uwięzisniu arcybiskupa i dziś memal zapo- 
mniat zapełnie o więźaiu ostrowskim. 

Duchowieństwo nawet, z wyjątkiem zelotów, nie 
piacze po ke. Liudocho wskim, którego teroryzm ciężyt 
na niem nielitościwie. Duchowny zwłaszcza niższego 
Stopnia, był za rządów ks. Halki niczem , jak tylko 
maszyną, skazaną słuchać i bez szemrauia spełniać da- 
ne rozkazy, Nie wolao mu było naieżeć dy żadnych 
Patijorycanych stowarzyszeń, mie wolno uczęszczać do 
teatru, brwd udział w agltucjach , zwłaszcza takich, 
gazie chodziło o walkę z ży wiołom niemieckim, kazdy 
Krok jego byt kontrolowany, a biada tomu, coby chciał 
Dyć wzemś więcej niźii ślopą maszyną., Zuamy księzy, 
którzy podejrzywani o woluuduwmatwo i stosunki z „li- 
berałami,* narażali się na cięzkie prześladowania, a 
pozbawieni chleba, zniewoleni zostali innemu poświę- 
cić się zawoduwi. 

Z przyłumseuiem uczuć patrjotycznych, zamarła 
Zarazem w auchowieństwie naszem, zwłaszcza wyż- 
szem, osławiona pierw ofiarność. Jakże cięzko przy- 
chodzi naszym tucznym prafatom wyciągnąć na ceiu- 
CZGLWY grosz z kulety! 

Na dowód pierwszy lepszy przykład. Oba główne 
tutejsze organy ziennik i Kurjer zarządziły na unitów 
wygnanych z Chsłuskiego składkę publiczuą. Gdy „li- 
berały* złożyli dotąd na ten cel w redukcji pierwsze- 
80 pisma Około stu talarów, Świątobliwi prenumerato- 
rowie Kurjera „zrujnowali się aż ua 6 talarów, —- Lecz 
piki IE" AKI 4 af] m! zręcznie umie wy- 
Bię Meza WE pić adi CEN zo MA byłą o wale 
„RE ki pieniądz, którego nie było i nie ma 

'hetne, paurjotyczae. — W ostatnich cza- 


sach stronnictwo ks. Kożmiana & Comp. dotknięte zo- 


— O cóż jestem obwiniony ? zapytał. 
— O morderstwo. | 
Nikolo podskoczył i krzyknął: 
— To fałsz! nikogo nie zamordowałem. ? 
Obwiniony pan jesteś, rzekł komisarz, o zabi- 
, soil ośmią dniami zbiegłego z galer przestępcę 
cie p! kiem Kolar, w szynku wdowy Fripart. 
nazwis To nie ja zabiłem ! 
ze Okaże się to ze śledztwa... > ay 
We dwie godziny potem sraw ony p il 


do niczego i nikogo nie 
śledczym, nie przyjsc” wł no Świadków wdową Fri- 
a5 przywo a 
wydał. Nastenczas Pr krak) d 
part i przybranego a Y zajwiększóomu zdumieniu ban- 

Wdowa Fripart, ku n Kolar wszczęli w jej Szyn- 
dyty, zeznała, że Nikolo 1. Nikolo zabił Kolara wy- 
ka kłótnię w skutek której L wię dalej stało, po- 
strsałem z pistoletu; że nie wie r parcóriea 
nieważ przestraszona w tcjż6 chwi Arki opowiedział 

ambol z cyniczną z7ıMDş4 różkami Niko- 
szózegóły morderstwa, a potem jak pog krycia tropa 
laron i jego mama zmuszeni zostali do ukry 
w piwnicy. n 
EAN EET Nikolo, obruszony i rozwi tH 
mierzył wyznać całą prawdę i'obwinić Armani r 5: 
rego nie znał z naza iska, lecz słyszał nieraz. ja AA 
lar mianował go hrabią. Ale sangwiniczny „ar 
aaa wziął górę, twarz mu się krwią zalała 1 nie 
zdołał: wymówić ani jednego wyrazu. Ra 

Na pół żywego PE ea fiakrem do Bellville. 
Tam, w obecności komisarża, wydobyto z beczki trup 
Kolara. Na ten widok Rckambol pogroziwszy pięścią 
Nikołowi, krzyknął ; , r 

— Niegodziwcze! czy jeszcze będziesz 8lę sApie- 
rał żeś ukradł Kolsrewi już po zabiciu go zegarek j 
portemonetę 1 ukryłeś je w swoim sienniku I 

Nikolo zrozumiał, że jest zgubiony. | znowu do- 
stał ataku wściekłości. Chciał wyrwać się z rąk ajen- 
tów, uciec — i to jeszcze bardziej pogorszyło lego 
sprawę. Związanego i ryczącego wsadzono do fiakrą 
1 odwieziouo. 

Komisarz tymczasem przystąpił do oględzin; w 
kieszeni surduta jego znalazł pugulares i stało się jak 
sir Williams. przewidział. Podrobiony list do Panny 
Foulbeuf został rozpieczętowany i przeczytany, 

Traf ten zrządził, że urzędnik który jeździł z Ni. 
kolem do Bongival, był tym samym, który "niedawne 
Bresziował Feruznda Rocher u Bukaraty. Łatwo więc 
pojąć jakie wrażenie wywarł na nim list Kolara, 


| 


Tymczasem nieszczęśliwy Fernand dręczył się 
w wiezieniu, Armand, Leon Rolland i Bakarata od- 
wiedzając go, napróżno usiiowali dodać mu otuchy, 
wzbudzić nadzieje. Fernand ostatecznie upadł na du- 


chu. Za kilka dni sprawa i iała być 
przodowi, prawa jego miała być wytoczona 
Pewnego k ie 
sloaoikgóć 80 poranku zawezwano go prred sędziego 
.. 7 Czy znasz pan, zapytał go ton urzędnik, ko- 
misjonera, który przynosił pana pewien list do mini. 
sterstwa f? 


— Nie, odrzekł Fernanć, nigdy RO nie widnia- 
łem przedtem. 

— To rzecz szczególne, powiedział sędzia: on 
jednak zna pana... 

I podał Fernandowi list wypisany przez sir Wil- 
Mamsa do panny Foulbeuf. A gdy Fernand odczytał 
go do końca z największem zdumieniem sędzia rzekł ; 

— Zachodzą ta wprawdzie niektóre małe sprze- 
oczności, ale list ten, przekonywa mię, że pan jesteś 
najzupełniej niewinny... Każę go zatem bezzwłocznie 
Wypuścić na wolność. k 

Fernand krzyknął radośnie i straciwszy sity 
zsunął się na krzesło. 

ył wolny! uznano go niewinnym! 

W godzinę potem, Fernand Rocher stawił się 
w pałacu hrabiego Kergaz. Znalazł tam Armanda, 
Bakuratę i Leona Rolland, którzy uradowali się, ale 
zarazem i zdumieli niezmiernie, widząc go wolnym. 

Ale gdy Fernand opowiedział im treść listu pisą- 
nego przez Kolara jakoby, gdy hrabia dowiedział 
się, że trupa tego ostatniego znaleziono w pia nicy i 
że Nikolu obwiniony został o to morderstwo — na- 
gle rozjaśniło mu się w umyśle. 

— To Andrea, szepnął, to Andrea!,., 
stien nic mi mie pisze!.. 

Hrabia był nadzwyczajnie wzburzony, Bakarata 
i Leon nie z tego zrozumieć nie mogli. 

W tem drzwi się otworzyły i wszedł człowiek 
ubrany jak wieśniak bretańsk:, tylko, 20 Zamia 
pelusza miał kaszkiet z szerokim gaiouem. Ujrzawszy 
go Armand, zawołał:  _ : 

— A! mamy nakoniec wiadomości z Bretanji ! 
to mój strzelec z Keiloven! 

— Panie brabio! rzekł strzelec, smutną przyńo- 
szę wiadomość: pan Bastien nie żyje! 


A tu Ba- 


| zagraniczne, wek 


stało boleśnie dwoma wypadkami. W pierwszym. y” 
padku padł ofiarą sam ka. Koźmian, w drugim cały 
zastęp naszych nabożnisiów i nabożniś, Przed dwoma 


rze pa 
wstąpił 


gościa, który 
» wypadkiem 


podróż, że wpraw 


|. o radę i pomoc do 
człowieka, radę 1. pomo 


sekretarz, mu opowiadał kardynał- 


Muiemauy hr. Montelambert tak zr (et i- 
nął, że tyłudził od ks. Kożmiana, Ea 77 ee Da arl 
tówki pod ręką, poręczenie na 500 talarów i. czmy- 
chnął z tą sumką do Mońasteru, gdzie do podobnych 
co tutaj ucieki się sztuczek. Pulcja atali posnańska 
dowiedziawszy się o figlu wypła 


tanym przez owego 
sekretarza ambasady naszemu prałatowi, zaawizowała 
władze Monasteru, 


Które przytrzy mały oszusta w chwili, 
gdy obłowiony nalezycie z łaski tamtejszego biskupa, 
w dalszą zamierzał puścić się pielgrzymkę. W -oszu- 
ście poznano Francuza, który 
DJ, puzostawał dłużej jako jeniec w mieście naszem: 
W drugim 
Przed półtora niespełna rokiem założył w Poznaniu 
sklep z win 
Miodzieniec 


tyle 


Rey przyjdzie osobom, co ręczyły, za niego, a eso 
«ml tymi w odnośnym 


biorcy wody z Lourdes. 


w 


» za co je 
Skaro .r6- 
pa 4.0 zapagłym 
na nie wyroku, udali się gromadnie do szkoły, oblegli 
mieszkanie rektora i wyzwolili przemocą „a niewoli 
swą dziatwę. Nie obeszło się przpętem bao „bez ` 
wybryków, w których raj wodziiy rozżałpne matki. 
Otóż prokuraior królewaki oskarżał w soboto głórewych 
akrorów owego zbiegowiska o gwałtownę najście domu 
rektora i wyrządzoną mu obelgę. Sąd :skazał oskarżo- 
nych na więzienie od miesiąca do trzech dni. 

— Nie żyje! krzyknął hrabia przerażony. 

— Od pięciu dni już. 

I strzelec opowiedział, jako Bastien wyszedź wraz 
ze starym idjotą i więcej już nie wrócił. W parę dni 
trup jego wyrzucjło morze na brzeg. mh 

Armand zamyślił się głęboko; po niejakim czasie 
zerwał się i zawołał: 

>. x Do Bretanji! jedźmy da Bretanji|... i cby dał 
Bóg, byśmy w czaa jeszcze przybyli! 
LVI. 
Sir Williams 


— 


No i cóż? uratowałeś go pan ? 
Uratowałem, 
Więc był niewinny ? 
Przeciwnie. 
Więc jakżeś pan to zrobił? j 
a! kosztowało mię to sto. tysięqy. frepków,. 

opowiedział następnie, iż wynglagi w R ga- 
2 nazwiskiem Kolar, którego policja śiedsżła pil- 
, Galernik ten zgodził się ha napisanić listu do 
swej jakoby kochanki w Lońdynie; w liście tym wy- 
znawał jej, iż ukradł trzydzieści tysięcy franków w 
ministerstwie. Potęm miał wynająć sobie omi:szka- 
nie u pewnego szynkarza, który obowiązał się zade- 
nuncjować go policji. Aie policja, przybywszy do, gyn- 
ku, nie znałazłaby w nim juz olara, który od kilku 
godzin byłby w drodze do Ameryki, wraz ze stu. ty- 
siącawi franków. Zualazłaby natomiast papiery i ów 
list, w którym przyznawał się do kradzieży. Tak to 
było ułożone. 
I tak się stało? zapytał kawaler. 
Nie zupełnie... 
Nie znałeziono listu ? 
Owszem; znaleziono samego Kolarz... 
Ii wyparł się wszystkiego ? 

— Nie, | Już nie "r Sayaka zamordował go, 
by przywłaszczyć sobie sto tysięcy franków. 

A list? 

— List znaleziono w pugiiaresie w kieszeni trupa. 

Kawaler zachwycony był zręczneścią, z jaką sir 
Williams rzecz calą przeprowadsił, A przytem baro- 


— 


l 
lernik 
nie. 
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Ziemie Polskie. 

Ciekawy proces odbył się w tych dniach w Chwa- 

liszewie. Rzecz się tak miała: 
W grudniu rz. arcybiskup Ledóchowski odbywał 
wizytacje w kościele św. Małgorzaty na Sródce, który 
jest kościołem parafjalnym Sródki i Chwaliszewa. Jak 
na prowincji tak i tu był zwyczaj, że przy takiej spo- 
sobności dzieci szkolne szły zawsze do kościoła, gdzie 
je ks. arcybiskup egzaminował i dla zachęty do nauki 
obdarowywał obrazkami. Na ową wizytę poszły także 
dzieci szkolne szkoły chwaliszewskiej, za co były re- 
ktor szkoły p. Samiec ukarał je karcerem. Rodzice 
dowiedziawszy się o tem, poszli do szkoły dzieci wy- 
zwolić. Przy tem zbiegło się około 300 ludzi i gwał- 
townie dopominało się wypuszczenia dzieci. Nie oby- 
ło się podobno przytem bez wymówek dla p. Samca. 
Pan Samiec czując się obrażonym, zaskarzył do sądu 
kilka osób o gwałtowne najście domu i o obelgę. W 
zeszłą sobotę odbył się ten proces. 

Jakie jest smutne, jeżeli już nie przykre położe- 
nie ludności polskiej pod rządem pruskim mianowicie 
obecnie, o tem mógł proces chwaliszewski każdego 
przekonać. Był on bardzo interesujący a w chwilach 
nawet zabawny, jeżeli się tak wyrazić można. Z je- 
dnej strony stali rodzice, jako oskarżeni, z drugiej.PĘ: 
nauczyciele, jako skarżący, dzieci szkolne jako świad- 
czące — a po nad wszystkiemi stróż porządku i spra- 
wiedliwości, p. prokurator, nie rozumiejący po polsku. 

Skargę podał p. Samiec, rodem Polak z Górnego 
Szląska, znany jako Polak z czasów, kiedy jeszcze 
był guwernerem u hr. Potulickiego w W. Jeziorach, 
mający żonę Polkę i żyjący w zgodzie miłej a mia- 
nowicie wesołej z całem Chwaliszewem aż do nowej ery 
p. ministra Falka. Ażeby przyczynę skargi lepiej po- 
znać, dodać nam tu wypada, że właśnie p. Samiec 
był jedynym powodem owych rozruchów przy szkole 
chwaliszewskiej. Jako wierny urzędnik czasu dzisiej- 
szego, powinien był dzieciom zakazać, żeby do ko- 
ścioła nie chodziły, jeżeli je później chciał za to ka- 
raó. Ale zdaje się, że p. Samiec nie był wtedy jeszcze 
pewien, co sądzić o polityce p. dr. Falka, bo dwa ty- 
godnie naprzód przed ową wizytacją mustrował dzieci, 
ażeby na pytania z religii dobrze odpowiadały. Co 
więcej, tak był gorliwym, że nawet na innych ch 
kazał religji uczyć; donoszą nam nawet, że karał dzie- 
ci, które nie dobrze w religji odpowiadały. Panowie 
nauczyciele pytali się, czy pójdą dzieci na wizytację, 
ale p. Samiec nie dawał żadnej odpowiedzi stanowczej. 

` Urządził się tak, że na wszelki przypadek dzieci były 
„wymustrowane* w nauce religii, a ukarać mógł je 
zawsze, gdyby pójście dzieci na wizytację miało się 
sprzeciwiać dzisiejszej polityce. 

Tak się też stało. Dzieci poszły, a p. Samiec u- 
karał je za to, wywołał iiezatowolenie w rodzinach, 
które doprowadziło do tłumnego zbiegowiska w so- 
botę, potem podał skargę do sądu, i sam wyszedł z 
całej tej awantury jako wierny urzędnik, obronną rę- 
ką. Przesadzono go wprawdzie do Kcyni po tym wy- 
padku, ale nie ze stratą, bo pan S. awansował na na- 
uczyciela seminarjum. 

Pan Samiec skarżył o gwałtowne najście domu, 
o to, że na ulicy rzucano za nim kamieniami, że go 
lżono. Co do obelg, nie możemy ich tu dla względów 
przyzwoitości wymienić ; powiemy tylko, że się obra- 
cały około jego nazwiska, które zaczepiającym go o- 
sobom miało dać powód do rozmitych uwag. 

Smutnie było słuchać, jak dzieci aka na są- 
dzie musiały powtarzać te nieprzyzwoite i niemoralne 
obelgi — wobec własnego nauczyciela. Ale i ta po- 
cieszna scena była zabawną, gdy p. prokurator, wido- 
cznie nierozumiejący po polsku, a poinformowany, że 
imię „samiec“ oznacza przeciwstawienia do „samicy,“ 
zapytywał dzieci: „Ob diejenigen, die gesenimpft na- 
ben, das Mannchen, oder den Namen darunter mein- 
ten,“ czy ci, co pana nauczyciela zaczepiali obrazą, 
mieli na myśli jego nazwisko, czy też samca?! Oczy- 
wiście, że dzieci na to kłopotliwe pytanie żadnej od- 
powiedzi dać nie mogły. W ogóle zeznania dzieci 
szkolnych, które stanowiły główną liczbę świadków, 
były tego rodzaju, iż się dziwić nie było można, że 
jeden z oskarżonych w tak dobitny sposób przeciw 
nim protestował, iż go przewodniczący sądu kilkakro- 
tnie musiał do porządku wzywać. : 

Z oskarżonych największe zarzuty robiono panu 
Wierzbickiemu, który miał się w szkole wyrazić : Je- 
żeli wy nam chcecie dzieci pozabijać, to my was 
wprzódy zabijemy. Sąd skazał go na miesiąc więzienia. 
Zonę jego, panią Wierzbicką, która także miała wnijść 
do.szkoły, na tydzień więzienia; p. Heimratha , który 
miał na ulicy ubliżać panu S. na dwa tygodnie wię- 
zienia, p. Rochowicza za toż samo na tydzień, p. Ko- 
pałczyńskiego za toż samo na tydzień, ucznia Krąko- 
wskiego za toż samo na dwa tygodnie więzienia; pa- 
nią Szynk na 10 tal. kary lub 3 dni wiezienia; panią 
Kamieńską uwolniono. Najcięższa więc kara spotkała 
p. Wierzbickiego; że p. były rektor szkoły chwalisze- 
wskiej zamiast zakazać swym dzieciom „sprawowania 


net wyrósł w oczach jego na osobistość rycerską, na 
człowieka, który nic nie szczędzi, by się przypodobać 
kobiecie, którą kocha. . 1 

— A więc, rzekł, pomyślawszy chwilę, nie pozo- 
staje nic innego, jak tylko zawiadomić o wszystkiem 
pannę Beaupreau. 

— To też chcę zrobić. 

— I żądać spełnienia przyrzeczenia. 

— Co to, to nie, odrzekł baronet z udanym smu- 
tkiem. Panna Herminia dała mi to przyrzeczenie w 
chwili gorączkowego uniesienia, nieszlachetnem byłoby 
z mojej strony przypominać jej to. 

Tu wszczął się mały spór między kawalerem a sir 
Williamsem, który przerwało przybycie Jonasza z li- 
stem od baronowej Kermadec. 

Zacna staruszka pisała prosząc o doniesienie, czy 
p. Lacy nie ma jakich wiadomości o sir Williamsie, 
ponieważ Herminia od czasu jego odjazdu jest nie- 
zmiernie niespokojna. 

Kawaler dał ten list do przeczytania baronetowi, 
który zadrżał z radości przebiegłszy go wzrokiem. Po- 
tem wyjął dziennik z kieszeni i siadł do pisania. 

W godzinę potem Jonasz powracał do Genets z 
grubą paczką dla pana Beaupreau i listem kawalera 
do baronowej. 

Kawaler pisał: 

n, W tej chwili przybył Sir Williams, smutniej- 
szy niż dawniej. Wnoszę z tego iż zawsze kocha wnu- 
czkę pani. Jutro ma zamiar udać się konno do Ge- 
nets i ma nadzieję rozprószyć chmury, które nagro- 
madziły się na pięknem czole panny Herminii*, 

Kawaler de Lacy“. 
Baronet sir Wiliams do pana o ga 

„Kochany teściu! 

„Sądzę, że partja jest wygrana. 

„Miła twa córka formalnie przyrzekła mi swa re- 
kę, jeżeli uratuję jej dregiego Fernanda. Załączam 
list do niej i artykuł „Dziennika sądowego“, 

Str Wiliams. 


(C. d. n.) 


funkcyj nieprawnych,” nic nie mówił, a potem je za 
to ukarał i tem samem spowodował niezadowolenie 
rodziców. 


Sprawy zagraniczne. 


Francja jest w tej chwili zasypaną aktami dyplo- 
matycznemi i korespondencją stronnictw ję e 7 
Minister sprawiedliwości wydał okólnik , legitymi- 
ści robią nad tem uwagi w pismach swoich; p. Gram- 
mont ogłosił list o sprawach dawno minionych, ale 
obwiniających go, w liście tym wypowiada, że byłoby 
niedorzecznością dać się zwabić nieprzyjacielogi na 
pole jego walki, dlatego on podniesie tylko z wielką 
oględnością dyskusję. A dalej przemawia coś w tym 
duchu jak Bismark, że największą chwałą dla męża 
stanu jest nienawiść powzięta ku niemu przez przy” 
wódzców stronnictw. Zwołanią komisji nieustającej 
odmówił p. Buffet, czego domagali się niektórzy de- 

atowani z powodu okólnika ministerjalnego do pro- 
Euston. 

Obecnie na najbliższem posiedzeniu komisji nie- 
ustającej, mają członkowie jej republikańscy zażądać 
od rządu wyjaśnień nietylko co a okólnika, ale wła- 
śnie dla tego, że tak późno ocknął się rząd z upo- 
mnieniem rozzuchwalonych zwolenników „woda 
z łaski Bożej. Rozeszły się pogłoski o zajściach przy 
otwarciu rad departamentalnych i to w wielu miej- 
scowościach. 

Dnia 14. kwietnia aresztowano w mj E K. Du- 
vernois, dyrektora banku terytorjalnego hiszpańskie- 
go i kilku członków rady administracyjnej tegoż ban- 
ku. Księgi bankowe obłożono kondemnaią a biura o- 
pieczętowano sądownie. r 

- Dzienniki legitymistowskie ogłosiły oświadczenie 
tego stronnictwa i osobistego przyjaciela Chamborda 
La Rochette, które poczytywane jest za program par- 
tji monarchicznej. Cała prawica Zgromadzenia naro- 
dowego, twierdzi to oświadczenie — zgadza się na to, 
że organizacja siedmiolecia jest przekroczeniem usta- 
wy z 19. listopada r. z., cała zatem prawica głoso- 
wać będzie jak jeden mąż przeciw proponowanej przez 
ministra Breglie i prawy środek organizacji siedmio- 
lecia. 

Pokazuje się z tego, że okólnik ministra sprawie- 
dliwości niewielki posłuch znalazł, i że prokuratoro- 
wie także niewiele widać robią sobie z rozporządzeń 
rządu, kiedy stronnictwo monarchistów poważą się 
znowu wypowiadać takie rzeczy w dziennikach swo- 
ich. — Ż innym znowu projektem wystąpił p. Olli- 
vier, monarchji napoleońskiej. Schlebiając republika- 
nom, powiada, że tylko bonapartyści i republikanie 
mają przyszłość we Francji, trzeba jednak by poła- 
czonemi siłami dążyli do wywołania plebiscytu, a co 
ten orzecze, zgodzili się na to ślepo. Oczywista, że 
wypowiedziane to w nadziei, iż nie innego nie może 
wyjść z głosowania powszechnego, tylko monarchja z 
młodym Napoleonem na tronie. 

Parlament niemiecki zajęty był d. 15. b. m. dal- 
szym ciągiem obrad nad ustawą wojskową. W spe- 
cjalnej dyskuji przyjęto $$. 2. do 8. po części według 
wniosku rządowego a po części według nieznacznych 
poprawek poczynionych w komisji. 

Rząd pruski chce przyspieszyć ile możności ukoń- 
czenie projektu o administracji opróżnionych stolic bi- 
skupich, czem w najbliższym czasie zająć się ma izba 
deputowanych sejmu pruskiego. 

Dnia 15. b. m. skazany został zaocznie prymas 
Ledóchowski przez trybunał kościelny w Berlinie, a 
to na podstawie ustaw majowych. Od wyroku tego 
nie ma apelacji. Arcybisknp nie stawił się osobiście, 
ale przysłał tajnego swego sekretarza. Pierwszy to 
wyrok na biskupa usuwający go od obowiązków wy- 
dany na podstawie i mocy praw państwowych, i wy- 
woła zatem niewątpliwie senzację. 

Norddeutsche AU. Ztg. donosi z pewnego zródła, 
że zabrane przez rząd hiszpański okręty kupieczie 
„Ludwika Marja* i „Gazella,* zrócone zostały na 
mocy uchwały rady admiralicji w Madrycie. Poszko- 
dowani prywatni Zostaną zapewne ORC przez 
rząd hiszpański w drodze rokowań ugo owych N 

Reichsanzeiger ogłosił pismo dziękczynne Bismar- 
ka do wszystkich, którzy z powodu jego słabości o- 
bjawili kanclerzowi swe współubolewanie. 

D. 1igo b. m. umarł p. Grabow, długoletni pre- 
zydent pruskiej izby doputowanych. Zmarły liczył 71 
lat życia. 

Londyn d. 15. kwietnia. Zeszłej nocy nastąpiła 
eksplozja w zakładzie gazowym w Astley niedaleko 
Duncanfield, w skutek której zabitych zostało lub ranio- 
nych do 50 osób. 


= e 
Kronika. 
(ad. 16. kwietnia.) 

Metropolita Sembratowiez oprócz referatu 
konsystorskiego, odebrał ks. Kryżanowskiemu także su- 
plentarę teologji na wszechnicy i prefekturę w semina- 
rjum, a zamianował go tylko drugim kaznodzieją katodry 
św. Jura, najczęściej zupełnie próżnej. 

Na wydrukowanie broszury ludowej o 
prześladowaniu unitów przez Moskwę, złożyli: 
p. Edward Fiiller 2 złr., p. Adam Noel dwa dukaty w zło- 
cie uzyskane jako premia z wystawy nasion, pod warun- 
kiem, że do broszury dodaną będzie rycina. Razem z po-- 
przednio ogłoszonemi 57 złr. 3 et. i 2 dukaty w złocie. 

© chorobach umysłowych. Z końcem bież. 
mies. rompocznie dr Edward Sawicki w Bzpitalu powszech- 
nym we Lwowie letni kurs teoretyczno-praktyczny psty- 
chiatrji, czyli patologji i terapji t. zw. ohorób umysłowych. 
Kurs ten przeznaczony w pierwszej linji dla uczniów tu- 
tejszej szkoły ohirargicznej , dia których jest obowiązko- 


wym, potrzebny jest także dla ksndydatów do posad leka-. 


rzów urzędowych (powiatowych i gminnych). Kurs jest bez- 
płatny i mają wstęp bez wszelkiego ograniczenia także 
wolni słuchacze. Jest to pierwszy kurs tego rodzaju we 
Lwowie. , 

P. Jolles Michal, kuśnierz i kupiec tutejszy, 

znany ze zgromadzeń wyborczych, doznał dziś niespodzian- 
ki, wyczytując w jednej z tutejszych gazet tendencyjną 
wiadomość 0 swojem zniknęciu ze Lwowa. Upresza nas 
o doniesienie, że wiadomość ta jest wymysłem, . pochodzą- 
cym zapewne Z nieuczciwej chęci szkodzenia kredytowi 
ego. 
a Daty statystyczne. Według wykazów urzędo- 
wych, ogólna wartość całej produkcji rolniczej, ogrodowej 
i leśnej w Galicji wyniosła w roku 1871 sumę 265 mi- 
lionów złr. Wartość tej predukcji w całej Przedlitawji 
wyniosła 1411 milionów — Galicja reprezentuje przeto 
w tej mierze prawie piątą część Austrii. 

Małżeństw zawarto w r. 1871 w Galicji 56.960, wy- 
pada przeto 1 małżeństwo na 100 dusz ludności. Bijącym 
w oczy jest fakt, że żydowskich małżeństw naliczono tyl- 
ko 1326 — wypada przeto 1 małżeństwo na 400 dusz 
ludności żydowskiej. Ponieważ żydzi z pewnością żenią 
się pilniej od chrześcjan, więc cyfry powyższe dowodzą 
tylko, iż zaledwie 1/, małżeństw żydowskich wykazaną 
jest w spisaca — reszta zaś jako niezgodna z ustawami, 
nie bywa podawaną do wiadomości władzy, 


DZIENNIE POLSKI 


l Znalezione. Dnia 14. bm. znaleziono na skrocie 

ulicy Rejtana około godziny 9. wieczorem zbiór nut (u- 
twory Webera, Chopina, Mozarta i innych), jako też i 
polskie tłumaczenie geografji Piitza, które to rzeczy pra- 
wdopedobnie nieznajomemu właścicielowi z dorożki wypa- 
dły. Celem odebrania takowych zechce interesowany pod 
cyfrą: K. K. poste restante w miejscu — swój dokładny 
adres podać. 

Zapiski djecezjalne. Ks. Leopold Wierzbicki, 
dotychczasowy kooperator, eksponowany w Machlińcu, o- 
trzymał 9. marca br. kanoniczną instytucję na rz. kat. pro- 
bostwo w Janowie, djecezji lwowskiej. — Ks. Józef Czu- 
baty, kooperator przy gr. kat. probostwie w Hołhoczach, ob- 
jął zawiadowstwo gr. kat. probostwa w Bossyrach, djecezji 
lwowskiej. — Ks. Jakób Łotocki, gr. kat. pleban w Puko- 
wie, djecezji lwowskiej, umarł 14. marca br., przeżywszy 
lat 54. Do parafji opróżnionego probostwa w Pukowie na- 
leży przeszło 1000 dusz. Prawo patronatu przysługuje pani 
Rozalji Orłowskiej. — Ks. Józef Łomnicki, administrator 
gr. kat. kapelanji w Radochońcach, djecezji przemyskiej, o- 
trzymał 26. marca br. kanoniczną instytucję na gr. kat. 
probostwo w Maciejowej. — Ks. Klemens Kopestyński, do- 
tychczasowy zawiadowca gr. kat. probostwa w Izbach, ob- 
jął administrację gr. kat. probostwa w Klimkówce, djecezji 
przemyskiej. — Ks. Juljan Jarosiewicz, dotychczasowy ad- 
ministrator gr. kat. kapelunji w Michałowicach, otrzymał 
d. 2. bm. kanoniczną instytucję na gr. kat. probostwo w 
Ustrzykach- Dolnych, djec. przemyskiej, 

Kraków 16. kwietnia. Dziś odbył się pogrzeb 
zmarłego onegdaj dr. Ferdynanda Kojsiewicza, wysiużonego 
profesora ekonomii politycznej w uniwersytecie Jagielloń- 
skim, wydawcy pism Kołłątaja. Liczył on lat 73. 

P. Justynian Karnicki z Warszawy, właściciel zbio- 
ru starożytności, przysłał gabinetowi archeologicznemu 
c 3 dagiellońskiego kilkanaście zabytków rzym- 
skich. 

D. 6. kwietnia umarł w Mądrem pod Zaniemyślem, 
w Poznańskiem Emilian Se kolnieki, licząc lat 54. W r. 
1848 był kapitanem w powstaniu ówozesnem i jako taki 

walczył pod Książem. Przeniósł się następnie do Galicji 
i w r. 1863 walczył, mając przy boku syna najstarszego. 
Ranny pod Kobylanką 8. maja, musiał się poddać ampu- 
tacji ręki. 

Komarno 15. kwietnia. (Koresp. Dzien. Polsk. ) 
Wczoraj wszczął się wielki pożar na przedmiościu Lipiu 
między godz. 2. a 3. po południu na gospodarstwie Michała 
Pilińskiego, przyczem zgorzały: dom, stodoła, stajnia, obora 
4 krowy, 2 konie i 2 sztnk nierogacizny. Szkoda wynosi 
2,500 gld. i gospodarstwo nie było ubezpieczone. Ratunek 
był szybki, jednak z powodu silnego wiatru zachodniego 
bezskuteczny. Przyczyną pożaru jest, że chłopey jako w 
dniu świątecznym strzelali w otoczeniu gospodarstwa pro- 
chem z wielkiego klucza. Właściciela gospodarstwa nie było 
w domu, dopiero gdy się najgorzej paliło, nadjechał na 
koniu. 

© Bismarku tak się odzywa Pfälzer Bote z po- 
wodu słabości księcia: Zdawało się, że najohydniejsza z plag 
stólecia zbliża się już do Hadesu, i odetchnęliśmy swobo- 
dniej. Otchłań piekielna czeka na swoją zdobycz! Dość dłu- 
go byliśmy Świadkami najdzikszej pychy, najgłębszego epo- 
dlenia, Niech sobie służaleze i spodlone dnchy obchodzą 
raz jeszcze urodziny swego bożka z nabożeństwem bałwo- 
chwalczem, my pokładamy ufność w sprawiedliwości boskiej 
i wierzymy, że wysłucha najgorętszych naszych modłów i 
odda szatanowi, co jest jego własnością. 

Z życia Petófiego. węgierskiego poety ludowó- 
go, podaje jedno z pism wychodzących w Klausenburgu na- 
stępujące zdarzenie: W czasie rewolucji w latach 1848/9 
przebywał Petófń jakiś czas w Klausenburgu. Zdarzyło się, 
że kiedy pewnego razu wyszedł na przechadzkę z oficerem 
honwedów, z którym łączyła go przyjaźń , przechodzący 
koło jakiegoś szynku, ujrzeli jak wyrzucano ztamtąd jakieś 
podejrzane indywiduum a jednocześnie ozwała się w gospo- 
dzie zaintonowana przez biesiadników pieśń rewolucyjna 
Petófiego: „Talpra magyar — Hi a haza!“ — Czy sly- 
szysz ?4— zagadnął poetę przyjaciel. „Jużci słyszę, ale nie 
cieszy mię to wcale, bo ja nie pisałem tej pieśni dla pi- 
jaków.* — „Dajże pokój — odparł oficer — żyjemy w ta- 
kieh czasach, w których młodość łatwo się zapala i unosi.“ 
„Bez wątpienia — rzekł na to Petöfi — że zapał jest to 
rzecz bardzo piękna, ale nie wtedy, kiedy chodzi na czwo- 
rakach, jak każdy opój.* 

Pomiędzy papierami Livingstona , któ- 
re nadeszły do angielskiego ministerstwa spraw zewnę- 
trznych , znajduje się zajmujący list tego uczonego do p. 
James Bonnetta, właściciela dziennika Newyork Herald. 
Szczegółowo w nim opowiada Livingston o niewolnietwie 
panującem w Afryce, oraz o Życiu domowem i zwyczajach 
plemion murzyńskich w środkowej Afryce. Rzocz dziwna 
w każdym razie, że list pisany 9. kwietnia 1872 w tych 
dniach dopiero, więc po dwóch latach wlaśnie doszedł 
adresata. Zwłoki znakomitego podróżnika na parowcu „Mal- 
wa“ d. 13. b. m. oczekiwane były w Southamptonie, w 
Anglji, minąwszy kilkoma dniami przedtem Gibraltar. 
W Londynie nie będą wystawione na widok publiczny, 
ale tymczasowo złożone w jednej z sal gmachu Towarzy- 
stwa geograficznego, gdzie p. Fergusson dokona na nich 
chirurgicznej sekcji. 


Walne zgromadzenie oddziału lwowskiego 
Towarzystwa pedagogicznego odbędzie się w niedzielę dn. 
19. kwietnia br. o godzinie w ”/, do 11. przed południem 
w sali ratuszowej. Na porządku dziennym: 1. Odczytanie 
protokołu z ostatniego walnego zgromadzenia. 2. Odczyt 
dr. Zygmunta Samolewicza: „O żyelu 1 pracach Diester- 
wega.“ 3. Wniesienie petycji do Rady miasta Lwowa o 
przyznanie nauczycielom szkół ludowych tymczasowego do- 
datku do płacy aż do nastąpić mającej reorganizacji szkół. 
4. Sprawozdanie z ości zarządu, ze stanu funduszów 
i bibljoteki oddziałowej. 5. Wybór jednego członka zarzą- 
du. 6. Wnioski członków. 7. Poufne porozumienie się w 
sprawie wyboru członka do Rady szkolnej okręgowej. 
Zarząd. f 4 

W niedzielę dnia 19. kwietnia b, r. odbędzie się 
© godzinie 7. wieczór Walne zgromadzenie członków Re- 
sursy mieszezańskiej w lokalu tejże, na które zapra- 
sza się szanownych członków, by raczyli się jak najli- 
czniej zebrać. 

Z Towarzystwa prawniczego. Sekoja dla 
prawa pozytywnego zaprasza ozłonków swoich tudzież człon- 
ków sekcji administracyjnej Towarzystwa na zwyozajne po- 
siedzenie odbyć się mające jutro (18. bm.) o godz. 7. wie- 
czorem. Na porządku dziennym: Dalszy ciąg odczytu prof. 
dr. Piętaka: O Towarzystwach zarobkowych i gospo- 
darczych, według ustawy z 9. kwietnia 1878. Spodziewać 
się należy, Że wobec zajęcia jakie wzbudziły dotychezasowe 
ode w tym przedmiocie, zaproszeni zechcą liczny wziąć 
udział w tem zebraniu. 

Z Towarzystwa technicznego. Przyszłe po- 
siedzenie odbędzie się w sobotę d. 18. bm. o godzinie 7. 
wieczorem w sali ratuszowej. 

węgierskie Towarzystwo karpackie. 
Piszą nam z Kiezmarku, że ozłonkowie węgierskiego To- 
warzystwa karpackiego ( Magyarorszśgi-Kśrpategylet ) z ra- 
dością przyjęli wiadomość o zawiązaniu się u nae podobnego 
towarzystwa, z którem węgierskie w bliższe i przyjaciel- 
skie zamierza wejść stosunki. Walne zgromadzenie Towa- 
rzystwa węgierskiego odbędzie się 2. sierpnia br. w Szcza- 
wach-Sławkowskioh (Schmeksie, więc ani w Peszcie, ani 
w Koszycach, ani nawet w Kiezmarku.) Dnia następujące- 
go (3. sierpnia) Węgrzy zamierzają odbyć wspólną wycie- 

ezkę przez dolinę Wielką (Felki) i polski Grzbiet do Ry- 


biego, aby tutaj wraz z członkami galic. Towarzystwa ta- 
trzańskiego poświęcić chatę, mającą wspólnym kosztem sta- 
nąć przy tym stawie, jako w miejsou tak przez Węgrów 
jako też przez naszych najwięcej zwiedzanem a położonem 
na samej granicy polsko-węgierskiej. Uprzejma ta chęć Wę- 
grów łączenia się z nami w wspólnej sprawie obydwu towa- 
rzystw na podstawie zupełnej równości, aczkolwiek mała 
tylko część Tatrów należy do nas, zasługuje na uwzględnie- 
nie tem większe, że jak nam równocześnie zkądinąd do- 
noszą, między już dość licznymi członkami naszego Towa- 
rzystwa tatrzańskiego wzniecono jakieś niesmaki, podejrzy- 
wania i nieporozumienia , zniechęcające najczynniejszych i 
najgorliwszych członków jego, a to jak się zdaje dlatego 
jedynie, aby dogodzić własnej drobiazgowej próżności i w 
końcu módz powiedzieć: „postawiłem na swojem.* 


Z izby sądowej. 


Wczoraj, t. j. 16. bm., odbył się proces o sprzenie- 
wierzenie. Radca Kolasiński byl przewodniczącym, sę- 
dziami: pp. rr. Mogielnicki i Fiiger, zastępcą p. 
adjunkt Poźniak, protokolistą auskultant Białkowski, 
prokuratorję przedstawiał p. Sawczyński, obżałowanego 
bronił dr. Rogalski, Na ławie przysięgłych zasiedli: 
dr. Rappaport Leon, Szyndler, Wizner, dr. No- 
wieki, dr. Moszyński, Sznle, Langner Franci- 
szek, Stroh Jakób, Sejfert Gustaw, Szubut Karol, 
Hermann i Brayer Jan. 

Rzadko który proces budził tyle zajęcia ile wezoraj- 
szy. Publiczność z żywem współczuciem śledziła za losami 
obwinionego, okazując radość lub niezadowolenie, w miarę 
tego, na jaką stronę chyliła się szala sprawiedliwości. Rzecz 
była taka : 

Jesienią w roku zeszłym, ze strony tutejszej dyrekcji 
poczty, wydelegowany został p. Aleksander Dawidowski 
jako komisarz do sprawdzenia stanu kas pocztowych na 
stacjach. Objazd swój rozpoczął od Winnik, gdzie przyje- 
chawszy na dniu 2. października, zrazu znalazł wszystko 
w porządku, lecz gdy przybył do Monasierzysk , przeglą- 
dając tamtejsze przekazy pocztowe, postrzegł, że p. Weber 
Franciszek poczmistrz winnieki, stał się winnym sprzenie- 
wierzenia w kwocie 100 zł. Jedzie tedy napowrót do Win- 
nik i pyta, co to znaczy? Pan Weber odrazu się przyznał, 
że przyciśniony ciężką potrzebą wziął z kusy na swój uży- 
tek nie tylko wspomniane sto złotych , lecz i więcej je- 
szcze tak, że ogólna suma, jaką został dłażny kasie, wy- 
nosi 168 zł. i 69'/, centów. Dlużny, powiadamy, bo przy- 
Znając się, dodawał jednocześnie jak najgoręcej, że nigdy 
nie miał chęci przywłaszczenia tej kwoty, ale i owszem, 
spodziewał się ją oddać w czasie jak najkrótszym, bo 
starsza córka jego będąca za mężem, obiecała wystarać się 
potrzebne pieniądze. Po odebraniu raportu p. Dawidowskie- 
go, dyrekcja poczty wystała drugiego urzędnika, pana Dy- 
lewskiego, dla sprawdzenia tej sprawy. 

Weber i przed nim przyznał się do wszystkiego, a odda- 
ny do sądu powiatowego w Winnikach, a nattępnie wczo- 
raj we Lwowie, tłumaczył się tak samo. W głosie jego 
czuć było prawdę; zbrodniarz nigdy nie potrafi wydobyć 
podobnego głosu. Pensji rocznej brał tylko 300 złotych, 
a tu trzeba było koniecznie jechać do Wiednia , drożyzna 
wielka, dzieci siedmioro i znikąd pomocy! Walczył więc 
dopóki mógł, ale gdy i choroby nawiedziły dom jego, gdy 
bosy drobiazg zaczął piszczeć, a nie było za eo go leczyć 
— on, który 23 lat nieskazitelnej służby liczył , dotknął 
się nareszcie grosza publicznego; dotknął się, ale jakeśmy 
powiedzieli już wyżej, uczynił to dla zyskania czasu w 
walce z swą nędzą, bo mu córka wkrótce miała nadbiedz 
z pomocą. 

Obrońca p. Rogalski bardzo dobrze rzecz tę przedsia- 
wił. Nie potrzebował długo mówić , uczynił to krotkiemi 
słowy, to też gdy pan Rappaport na czele przysięgłych 
wrócił do sali posiedzeń, nim usta otworzył, już każdy z 
tryumfującej miny jego mógł wyczytać łatwo, że przynosi 
wyrok uniewinniający. I istotnie, 11 głosami przeciw. 1, 
sędziowie przysięgli uzagi, że p. Franciszek Weber nie 
jest winny zarzuconej mu zbrodni, w skutek czego ces, kr. 
trybunał natychmiast wypuścił go na wolność. 


Rada miasta Lwowa. 

Posiedzenie d. 16. bm. pod przewodnictwem p. Jasiń- 
skiego, który zaraz na wstępie zawiadomił, że mu wręczo- 
no wniosek poparty o Zniesienie wydziału Rady, i przy- 
dzieleniu czynności tejże częścią sekcjom, częścią pełnej 
Radzie. Z porządku dziennego zalatwiono następujące spra- 
wy: 1) Losem otrzymały posagi z funduszu Gizeli po 150 
guld.: Gorozyńska Fiżbieta, Surmańczowska Aniela i Sem- 
kowiczówna Joanna. 2) Postanowiono z kompleksu real- 
ności miejskiej hotel angielski i Majerówka, wydzielić pięć 
osobnych parcel do rozsprzedaży częściowej przez licytację. 
3. Dostawę żwiru rzecznego z dworca kolei do miasta 
powierzono Piotrowi Buffiemu za wynagrodzeniem po 5.95 
od sążnia kubicznego; 5. przyzwolono dzierżawcy Maie- 
chowa przelać swe prawa na p. Śaiadowskiego; 6. Przy- 
jęto zapis 600 guld. od małżonków Qergowiczów na fun- 
dusz kalek św. Łazarza; 1. Przyjęto rezygnacje radnych 
Lewakowskiego. Grabowskiego, Prugara i Kolinka. Ten 
ostatni zrzekł się godności radzieckiej dia tego, że „pra- 
wda, której hołduje, nie jest nigdy na porządku dzien- 
nym Rady miejskiej“; rezygnacji dr. Madejskiego z obo- 
wiązków delegata nie przyjęto. Oprócz tego załatwiła 
Rada kilka rekursów w sprawach budowniczych. 


Dział literacko - artystyczny. 
(d. 16. kwietnia.) 


Kronika teatralna. W teatrze hr. Skarbka : 
Dzisiaj (17. bm.) Intryga i miłość Fr. Szyllera. 
Jutro (18. bm.) na dochód zasłużonego kapelmistrza na- 
szej opery, p. Szirera, „Faust“ Gounoda. Spodziewamy 
się, Że publicznosó licznem zebraniem się Ra jutrzejsze 
przedstawienie, da dowód swojej sympatji dla zdolnego na- 
szego kapelmistrza, który swoją pracą przyczynił się wielce 
do rozwoju naszej młodej opery. 

'* W poniedziałek d. 20. b. m. przedstawione będą 
na dochód zasłużonej artystki, pani Hubertowej, dwie ko- 
medyjki: „Miłe złego początki* i „Recepta na teściowe*, 
tudzież operetka „Joasia płacze Jaś się śmieje“. 

* Z galic. Towarzystwa muzycznego. 
Próba z „Pór roku Haydena“ (Jahreszeiten) odbędzie się 
jutro (18. bm.) o godz. 1. wieczorem w sali redutowej na 
1. piętrze gmachu teatralnego, na którą wszystkich człon- 
ków chóru i orkiestry smyczkowej najuprzejmiej zaprasza 
dyrekcja. 

* Dnia 10. kwietnia odbyło się w Krakowie posie- 
dzenie miesięczne Wydziału historyczno-filozoficznego pod 
przewodnietwem dyrektera, dr. Józefa Kremera. Z powo- 
dów wyłuszezonych na ostainien: posiedzeniu przez dr. A. 
Bojarskiego, zapowiedział dr. Piotr Burzyński w przedmio- 
cie: „Czy prawo rzymskie było prawem pomoeniczem w 
Polsce*, osobną dyskusję. Tenże odczytał rozprawę: „O 
uprawnieniu dzieci nieprawego łoża według dawnego pra- 
wa polskiego“. Na posiedzeniu administracyjnem uchwa- 
lono na wniosek komisji historycznej polecić do druku 
komitetowi redakcyjnemu: „Prawo prywatne polskie* Z. 
A. Helela, jako pierwszy tom „Dzieł pośmiertnych* tegoż. 
Podobnież poleeono do osobnego wydania: „Dzieje bezkró- 
lewia po śmierci Jana III.*, A. Walewskiego. 

* Ś. p. ks. Zienkiewicz, prałat kapituły gnieźnień- 
skiej, zapisał akademji umiejętności w Krakowie 400 ta- 
larów w papierach kredytowych posnańskich, które egze- 
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kutor testamentu, P- Kortowicz, zaraz na ręce oj 
przesłał -— Ksiggarz i nakładca J. M. Himmelblau ofiarowa 
akademji umiejętności wszystkie swoje nakłady. p 
Saaie, Zy gmant Zaborowski ogłosił niedawno w 5 Ę 
dziełko p. t. „De l Ancienneté de l'homme“, streszczają 
wszystkie badania czasów przedhistorycznych. 


Zakład kredytowy włościański. 


1873, przedłożone- 
iż pomimo 
zakład 


Ze sprawozdania dyrekcji za rok 3 
go Walnemu zgromadzeniu, pizekgaymony 18 873 
niekorzystnych stosunków finansowych z mie ód A 
rozwija się stale, a obok chwilowych, w pak zowie 
niezbędnych ubytków, zawsze A ię e Ae Pemer, 
Ea pareada pa 1872 niezałatwionych 423 

o pozostałych z ro przybyło 11.061 po- 
prób o pożyczkę, w roku oe” M4 392 chylnie, 864 
dań nowyeh. Z tych poty pt = ROSE: 
wra AE ZŚ udać oho do nzupełnienia. Bu- 
dia | 1873 udzielonych dla 8.816 stron, 
zai i 48. 150. Wypożyczona ilość, oprócz Boli- 
łasa 2. ial wszystkich członków, zabezpieczoną 
a MB 17.659 morgów grun- 
est prawem zastawu na przestrzeni 4 da" 
” = o, łąk i ogrodów, która podług przes mi. 3 
Aj klad normy oszacowania reprezentuje warto 
90 zł. ? 

"GR pożyczek odpowiadała zezioroganym ARA 
kom ekonomicznym, w części zaś była E a bardziej 
epidemji, która w całym kraju silnie grasowa AR E 
jeszcze skutkiem zupełnego nieurodzaju w niektory = 
kolicach. Tym dłużnikom, którzy z powodu epidemji, skr 
dobicia, powodzi lub nieurodzaju nie byli w stanie ia y 
spłat bez nadwątlenia gospodarstwa, dozwalano pro sM 
cyj; natomiast w tych wypadkach, w których ta zw s? 
w spłacie nie była usprawiedliwioną, A dl ra 
ką surowością; i tak w roku upłynionym, na s 
żników zakładu wystąpiono przeciw 836 z karo Ep 
wnomi, na 59 gospodarstw, naszemi pożyczkami +) : 
nych, zaprowadzono sekwestrację egzekucyjną, a A oj 
spodarstw drogą egzekucyjną sprzedano. W ogóle od cz 
su istnienia zakładu wydano nakazy płatnicze sk 
1868 dłużnikom, wszelako drogą ©gzekucyjną tylko 
gospodarstw gruntowych zasekwestrowano a Ól RETE 
z pomiędzy sądownie zawezwanych już wielu m. FE: 
cały, albo zaległości spłaciło. Na szczególuą wzmian a 
punktualność w spłacaniu zasługują powiaty w Ga R 
buczacki, śniatyński, bielski, czortkowski,  husiatyński, 
brzeżański, krakowski, nowosądecki, grzymalowski, brodz- 
ki, kołomyjski, przemyślański, tarnopolski, nowotarski i 
zbarazki, a szczególnie wzorowa punktualność ludu wiej- 
skiego w Bnkowinie. h 

Pod względem administracyjnym zakład rozszerzy 
działalność swoją przez otworzenie biur powiatowych w 
Starem Siole, tudzież na Bukowinie w Suczawie i Ra- 

ch. 
Pe EM zaliczkowym powiatowym i nieja 
dostarcza zakład potrzebnych kapitałów w drodze kre yha 
przy dostatecznej rękojmi pod warunkami ile ejst = 
przystępnymi. Ilość pożyczek udzielanych gminom KG 
scowym i powiatowym, które używane bywają na m rE 
obszarów gruntowych ziemskich, szczególnie każ ; gó 
sów, bądź też w inny sposób dla poparcia interesów 
spodarstwa społecznego, wzrasta coraz bardziej. sta 

W gałęzi parcelacji, którą przeprowadza = R 
rachunek właścicieli dóbr, przyjęto do paro Eini 
ziemskich w łącznej objętości 5.617 morgów i R = 
jednak tylko jedno z tych dóbr, z wyjątkiem Es 
jeszoze nie sprzedanych, zostało rozparcelowane zup i 3 
so do innych zaś oczekiwać należy ukończenia w ciągu 


roku bieżącego. x er 
ków bieżących, pokrytych pap 
oj = nam sek zeszłego z odsetek do- 
atrata atoli, jaka nam zagraża przez 
przewyższa dochód ten blisko o 


em, pr 
wartościoWw 00.416* 61; 


chodu zł. 1 
kursów, 


spadnięcie 
pr: bilansu 1 zbadaniu rachunków po- 

ooo nu d. 31. grudnia 1873 dyrekcja 
szczególnych podług stanu Z duókowemu z gałęzi ra- 
w przeciwstawieniu dochsdowi © GI-GI, jako dowód dla 
chanków bieżących w kwocie 100,40 h. oworówiianyśbi 
pokrycia możliwych strat na rachunkać 
odpisala w rachunku zysków i B R: 
Poniesiona strata jednak w jednej i to » 
chodu powstała bez szkodliwych Rezo 
czynności zakładu, tj. dla dzialu hipote eta prowadzi 

Interesa Kackracji ogniowej dla y o u pierwszego 
ciągle zakład za zabezpieczeniem zwro z a aki 
węgierskiego Towarzystwa ubezpieczeń 08 3 miad Aio- 
poprzednim wypłacono jako wynagrodzenie Z m” 4 
we kwotę gid. 37,078:28. BOO sa" > y dołek 

dla opłacenia premji za członków %8 D A 
oh wsty RER: z dochodu odsetek pożyczkowy 
tworzony, z którego jeszcze mają być op agone SE ma 
ubezpieczeń zk PŁ wynosił z końcem g 

1d. 67,176-3 > 
"ZH jak w latach poprzednich tak i roko RÓJ 
go zasługuje na wzmiankę ta okoliczność, iż po > L 7 
w 23 powiatach żadnego pis baloumrpadkn, E Bo ody 
owiatach male I 

AR EH w innych okolicach , mianowicio wE 
Miatach: Przemyśl, Tarnopol, Sambor, Lwów, Gróde 


Bochnia , Kałusz , Komarno. ; 


trat kwotę 120,000 guld. 
bocznej gałęzi do- 
w dla właściwych 


873 


ławów , Mielec 

„AAA My szkody te albo znaczniejsze, albo częściej 

E prod z realności na rzecz funduszu rezerwowego 

nabytej, wynosi] w reku zeszl. 51/,9/, od ceny po AA 

Uchwalona roku zeszłego przez walne ga amid 
zmiana art. 57 statutu, dotycząca uprzedniego wy 


listów zastawnych do wysokości 500,000 — nie usyskała 


płacą oski Joteryjne. = wiedeńskie do obr. płoć. 
Lwow s isby handlowej = niey Fayn 1 roka e : 58 zo = Me pale. Bipot SB. « 
Wea 16. kwietnia. y > || 108 50 | 105 80 d dla obrot. ogólnego > 
ystakę. ra a iMa o: 183 — | 181 = f kesogii kaskę 
L Akcje za ME 60 s 2 e 1004 O 1 16 4 50 od m | 
Karols Ludwika + 149 — = ligi 
Eoisi gal. 3 mZ DA r 168 = | 167 50 Kołel nagćniestrzańskiej < 
s gal po 00 str. . = — +  Dredytowe Kb. 6. Ga N 8 „ «em. Mlkbiety 6 pre. zn 
Benku hip. L BP + $ wj ua Danaja || gą zę | 5 6 100 złr. k. m.. , . 
s krajow s 100 sir. s Bam . + + S4 26 | 28 5 a 1 n MS 2 
Pigmeje. | RS) RE] 2 r E: | aE sz] s meyiak © 
she o = . U ° n le i. . 
Tem. kred. gle "siad Da a ir. Baman OA dit" s poładn, Bt. 500 fe.. 
B dee put Ta | Re BB] | EE a NE RE E Bim | 
t. P ; DE 34 — Gai! m, 
-i . A hr. Waldstein gy U SE 16 — z. n n Za 100 złr. W. a. 
100 złr. hr. Keglswich -a Ti 8 — | 19 60 w mr. Spro. Wa. 
niu. Obligi za 77 26 a dolf .”. „M: e ŻAR 7 
sd 78 10 25 Ru . sa0ho czcsk. za 100 sir. 
zy SRT Ta po 6%, | 87 26 | 86 3% akcje przemysł. ibani. | _ | fg Wa a. Gre 100 nir. We A. . 
Pożyczki 23 — | 20 ugi par. na Dunaju e » 2045 | 2040 Kolei ROA pół. niem, č nrs, 
Lesy mimi! miasta Zrakowa . >. o 18 60 18 — e. Ferdynanda . 19 = 100 zir. . . . 
Stanisławowa . . półno „ || 812 50 | 872 r 
TV. Monety. TIRE: dozy at zu. "|| SEA i „EÓ: 
| sg ziRTACNE- HI = . Pudniowej : * ; | 161 = sr Kol. gale. K L Ba il ! 
e Pe 0: CE = we kal sj ph Iwow.-xerm. po 800 ułr. ` 
Poł sariei sa LORE A t . gali skiej t n E 150 — | 149 — P (w urckrik [i z kra 
i è 170 s jowieckiej 18 25 | 117 76 
Baa rarita wopiacowy s | 16| 116 E E zaa Albreobtas ia SBT» 
o sais bioty kaewe > : | 167| 18 a Saddniss la O Wow 2 AE 
106 50 | 105 — : s — | 107 — a ao 
asa 3. 4 topkowskiej e | 108 ko waklaj 
. . a HLA 9 — | 158 — =» hupkow . . w 
wiedcą, 14. kwietnia cat] s% C mes z adolfa 200 abe sr. 137 60 | 156 50 al eimig sir. Mów. a, 
Gpre. med. &iag. paź. bank. . | | 78 ro amadskiej + | _--| —— ” (w erobrze 5 ) 
2 mae (SL nil me 9760 | 88 50 a koszycko-bogum. + IEE a proch? gi 500 sło. 
a m = emoskia , | 96 — o 50 a siodmiogroäsk’oj R . m 60 W, pe E (w zrsbrza 5 pro. sa 100) 
so. 3 » węgłenk | 6—| T35 *  wmichodniorwęg. |. * — | 188 75 b” wię FA 
s 78 wat 183 
1 A Ą A galicyj. el z sa k = > autr. mpótnocao- Ş F % 157 — walnty. “Cesarski a korony , j 
U „IEEE 11 = „  wachodniej a KO E o 
s a m. kol doo pra. 50 500 ca Pranclask Jenta 969 — | 967 — Dukat na wage. e 
4 — | 92 50 od, siatrjaż. — | 197 50 obrączkowy . . , 
190 zir. . . 28 Banini ETA . ° ma — | 125 50 Nagoleondar . 
Listy zastawne. Akcje bankn anglo-austr.  » | 23 | 38 — Buwerenyangielakig ,  ; 
K pre. Banka narod. ly » | 8016| 90 — e angiomas. mę, | | 140 50 | 132 = Imperjał moskiewski X. 
galicyjskie 2. woje," MP = zakładu kred e » | 32 75 | 82 ebro, + R 
` gall. sahi. kred. włośe, au Perr „ bank, franko-autr. « RE 49 50 R» kapay -. mawik, 
26 | M 75 a  franeo a . 
- ZE sast, = *| 53% CE mł atroczy paiia. = -~ Fraaie Waży | bilaty bankowe a . 
a 100 oe, | 120 36 
s | mcd 


a = ae me 3 


M -a MA4 sg « 


La P Abami 
<> Bini 


DZIENNIK PE y EE 


+ n r E e ama 
zatwierdzenia ministerstwa z powodów, że „zeszłoroczne 
stosunki kredytu i targu pieniężnego uniemożebniły osią- 
gnięcie wyjątkowych uwzględnień.* 

Sprawozdanie kończy się zestawieniem czynności za- 
kladu w całem pierwszem 5 leciu, z którego dowiadujemy 
się, że za pośrednictwem zakładu gospodarzom wiejskim, 
mianowicie tej części tychże, która najbardziej kredytu po- 
trzebowała, dostarczono dotąd kapitałów w ilości przeszło 
8 miljonów, użytych w wielkiej części produktywnie do 
powiększenia i zaskrąglenia, do podźwignienia i psprawy 
gospodarstw gruntowych, oraz do pomnożenia inwentarza 
żywego. 

Przedmiotów ubezpieczonych było od 102,100 stron 
w wartości 18,917,000 guld., z których na r. 1873 przy- 
padają przedmioty od 38,200 stron z wartością ubezpieczo- 
na 5,698,000 gald., a tytułem odszkodowania w przeciągu 
5- letniego okresu wypłacono: 801 stronom łącznie guld. 
143,311:24. 


Gospodarstwo przemysł í handel. 


Kraków, 15. kwietnia. (Kor. Dz. Pol.) Oświęci m. 
Na targu wczorajszym było wołóg sztuk 450, płacono za parę 
na nogach od złr. 250—310 co czyni za cetnar mięsa loco Wie- 
deń od złr. 29—30 a. w. Z powodu, że to był pierwszy spęd zna- 
czniejszy rozpoczynający serję targów letnich na woły kupcy w 
małej liczbie się zebrali. W ubiegłym tygodniu było nierogacizny 
szt. 598 — płacono za parę stósownie do gatunku od „ar: 36— 
113 a. w. Niesprzedanych sztuk 120 wysłano do Wiednia. 
Wiedeń. Na targ poniedziałkowy dnia 13. b. m. dostawio- 
no wołów szt. 3700. — Za ctr. mięsa galicyjskich płacono 27 — 
30 złr. a. w. Paręset zostało niesprzedanych. Targ w ogólności 
był zły. W interesie właścicieli opasowych waż” ab ge iy 
wysełać na raz wszystkich wołów, lecz partjami, tym tylko spo 
a zły targ być może zmniejszo- 
sobem ryzyko w razie tranenia n tule 2523, 
e wtorek było nierogacizny Sz 
nem. Dnia 14. b. m. 7 ha i S0--24 E 
płacono od złr. 30, 27!jg, — BL | 
gan rlin 13. b. m. wołów sztuk 2.842. Cena za 


44, „Cena za 
Nierogacizny sztuk 5.4 
0 — 23 tałarów. Ni r: wiec sztuk 8.745. Iszy gatu- 


cłowy ctr. 


mięsa od 2 
a od 17 — 18 tal. 
R. pd AK: tal. T'a, 2gi gatunek za 45 ft. cł. tal. 87/4. 
kge Ajencja Banku Galic. dla handlu i przemysłu. 
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Wybory do Rad powiatowych. 


Lwów 16. kwietnia. Skrutynium skończone wie- 


Wybrani zostali: 
add Kossolring, 
y boty eki, Frydryk 


Michał Kremer, Mikołaj 
Wolf, Jan yarita 
Se Ronewka, ks. Józef Siekanowicz, a. E- 


achy Merunowiez, Wojciech Maślanka, Je- 


T Rai aS Edmund Ku. 
s” Uaf, Piotr Kaniowski i 


BZCZA 
Wy bór ten m 
Tylko dwóch kandy 


po cha HP część wyborców, którzy się spóźnili 


ć protest. 
ij ZZS 16. M pa z doniesieniom o 
T at aa wadzonych właśnie wyborów do Rad 
R M da ii wiejskiej. Zostali e prawie 
i aRogłośnie : Bohdan Dziedzicki, były redaktor 
o a — dalej sicdmiu borytelów duchownych, mia- 
iie. Iwan Ihnaty Barusiewicz, wz 00. 
kj janów w Zółkwi, i. BI ski z S 
Lawrenty Drzymalik z Turyuki, Em MATA 
wielkich, Iwao Kalitowski z Za 
SAAK r uga aki z Dobrosina, Iwan Pełech 
Z Macoszyna; 3 Ah: Andruch agua k Dai 
bułek, Iwan Pasternak z Weryni, Wasy pt 
z Koszelowa — i mieszczanin Fyłyp Łukasz z FA 
atów wielkich. — Z naszej strony najmniejszej prz F 
tem nie było agitacji; na godzinę przed TE o 
sali wyborczej kilku obywateli z najbliższego ge Z- 
twa próbowało sił, aby zwichnąć ułożony w obozie 
świętojurskim program, i przekonano się niestety, że 
biedny, własnemu losowi oddany lud wiejski, temu o- 
twiera dusze, kto pierwiej do niej zapuka. 3 
Gródek 17. kwietnia (telegram). Na 99 sa 
cych lista kandydatów komitetu powiatowego zwy- 
kair 74 ini przeciwko 25, Wynik tak ager 
zawdzięczamy tylko energji obywatelskiej i popular- 
ności naszego wicemarszałka ks. Dolniekiego. Z kurji 
miejskiej spodziewamy się także pomyślnego rezultatu. 
Tlumacz 16. kwietnia (telegram). Wśród wiol- 
kich wytężeń zdołaliśmy przesadzić naszą listę. Wy- 
brani ks. Sawa i hr. Dzieduszycki Wojciech, tudzież 
trzech dobrze usposobionych księży ruskich i 7 wło- 
i to liom 17. kwictnia (telegram). Staraniom 5€- 
kretarza rady Frankowskiego zawdzięczamy najpomyśl- 
niejszy wybór członków rady powiatowej z grupy 
gmin Mod W. kwietnia (telegram). Z powodu zu- 
ł aa atji naszego obywatelstwa, partja moskalofil- 
z niosła zupełny tryumf. Prawdopodobnie czeka 
3 kl ską także w kurji miejskiej. 
na8 Sokal 16. kwietnia Wie Rezultat wybo- 
h dość pomyśln 
"g deir 16. Taek ATUA 'am). Swiętojurcy 
rzepadli ze swoimi kandydatami. Zydzi głosowali 
A listą naszą. Ogół głosujących 176. 
Buczacz 16. kwietnia (telegram). Przy dzisiej- 
szych wyborach z mniejszych posiadłości do rady po- 
wiatowej, przepadli kandydaci świętojuracy =" 
pletniej, lzraelici: Berysz Stern, Hersz Katz przłeo 
żany zborn izraelskiego i Joel Boral najmocniej agi- 
towali za kandydatami komitetu polskiego i przyczy 
nili się do upadku świętojurców. 


bardzo pomyślny m. 
ERA "pak? cznie Świętojurskich 


i w w zw gy. 
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Sniatyn 16. POSR=( SIEGE i Agina moata a e Agitacja wyborcza do 
rady powiatowej w Sniatynie przez moskalofilów za- 
wzięcie prowadzona — jak wszędzie tak i u nas w 
skutek braku patrjotyzmu, poczucia obowiązków oby- 
watelskich i niedołężności — zagraża żywiołowi na- 
rodowemu. 


Obywatelstwo spi snem spokojnym poczciwców, 
zato ajenci faryzeuszów wysłani ze Lwowa i rekru- 
towani z miejscowych bezczelników, bałamucą lud i 
swobodnie działają. My tu z kurji miejskiej staramy 
się w porozumieniu odwrócić kięskę zagrażającą zwy- 
cięstwem czarnego internacjonału. 

Marszałek nasz ciężko chory, reszta naszej nie- 
szlachetnej szlachty, zaledwie przypomną sobie, iż 
mają w dniu wyborów przybyć do Sniatyna i dać się 
wybrać na radców i marszałków. 

Nadwórna, 16. kwietnia. (Telegr.) Wybrano 5 
księży śtojurskich, 6 chłopów i p- Cypriana Koco- 
wskiego adjunkta sądowego z Delatyna, przyznającego 
się do partji świętojurskiej. (Z tego widać, że śtojurcy 
nie brali wcale względu na okóluik p. Schenka, pod- 
cząs kiedy z naszej strony jak donoszą listownie z 
Nadwórny sędziowie tamtejsi Bałaban i Porszyński nie 
przyjmują żadnego mandatu. Red.) 


Bohorodezany 16. kwietna (telegram). Wy- 
brano dziś 5 księży z gatunku Zaklińskiego bory- 
tela, i 7 włościan — automatów świętego Jura. Agi- 


tacji z naszej strony żadnej nie było. Prezes rady po- 
wiatowej p. sędzia Linzbauer, w skutek okólnika pre- 
zydjalnego usunął się od wszelkiej czynności autono- 
micznej. 

Przemyśl 16. kwietnia. Rezultat dzisiejszych 
wyborów taki jak Dziennik już parę razy pisał. Pokazało 
się jak nasi „patrjoci* gorliwi, wyjąwszy Dornwalda 
z Ujkowie i burmistrza Wajgarta, nikt z panów oby- 
wateli nie przybył, sami „wyborcy wołali: gdzie prezes 
albo radni od Rady powiatowej aby się porozumieć 
kogo wybierać. Niestety prezes (ks. Hieronim Lubo- 
mirski ) przez trzy lata nie nie zrobił, po dwa i trzy 
miesięcy nie przyjeżdżał. Co podczas pierwszej ka- 
dencji obywatel Narcyz Puchalski jako prezes energją 
swoją zdziałał, to niestety prezes teraźniejszy przez 
lenistwo i niedbalstwo do tego stopnia doprowadził, 
że gorzej niż gdzieindziej. Nawet sekretarza od rady 
powiatowej dziś nie było w urzędzie ani w domu. 

Odbyły się dwa głesowania. W pierwszym brało 
udział 260 głosów i wybrano tylko pięciu radnych, 
kandydatów komitetu Stojursuiego, którzy są: Michał 
Malik, ks. Cyprjan Szwedzycki, Mikołaj Ole- 
szczuk z Pozdziacza, ks, Grzegorz Szaszkiewicz, 
Paweł Radochoński z Bolestreszyc. 

W  drugiem głosowaniu popołudniu brało udział 
już tylko 11 wyborców, i wybrani zostali : 

Rywak z Dunkowiczek, ks. Kopka z Bybła, 
Michał Głowacz z Nakła, Iwan Iwasz z Bybła, 
ks. Baczyński z Bykowa, med. dr. Haszczyce, 
Fedko Cześniak z Pozdziacza. Z wyjątkiem Ha- 
szczyca wszyscy są kreaturami, za nos wodzenymi 
przez kryłoszana Szaszkiewicza. 


Rada państwa. 


Na posiedzeniu lzby poselskiej d. 15. bm. wniósł 
Schönerer projekt do ustawy tyczącej się stanowiska 
referentów szacunkowych przy komisjach katastral- 
nych. Załatwiono następnie parę spraw bieżących, 
poczem dep. Fux uzasadniał swój wniosek o wypę- 
dzenie jezuitów z Austrji. Ządał on odesłania 
go wniosku do komisji wyznaniowej. Głosowało za 
wnioskiem 148, przeciw niemu 21. Ministrówie przed 
głosowaniem wynieśli się z sali. Nie było także Ru- 
teńców i Czechów morawskich, jakoteż znacznej czę- 
ści klubu Hohkenwarta. Z posłów galicyjskich głoso- 


wali za wnioskiem: Gierowski, Gniewosz, Honige- 
man, Landau i Mises. Przeciw wnioskowi tj. za je- 
znitami głosowali: Czartoryski, Dzwonkowski, 


Horodyski, Jasiński, Krzeczunowicz, Łepkowski, Ru- 
czka, Smarzowski i Smolka (1). Reszta była 
nieobecną. Nastąpiła dyskusja specjalna nad ustawą 
o listach zastawnych, w której brali udział pp. Krze- 
czunowicz i Kabath. Ten ostatni przy dyskusji ogól- 
nej jeszcze domagał się wyraźnego rozciągnięcia po- | 
stanowień ustawy na istniejące już obecnie listy za- 
stawne, Sprawozdawca dr. Kaiser odparł, iż rozcią- 
gnięcie to wynika z treści i ducha całej ustawy, Izba 
przyjęła ustawę w drugiem i trzeciem czytaniu, wraz 
z rezolucją Prażaka, by na przyszłość rząd nie dawał 
zakładom wydaj ającym listy zastawne upoważnienia do 
interesów któreby narażały na szwank bezpieczeństwo 
tych listów. Posiedzenie zakończyło się dyskusją nad 
ustawą o kolei żelaznej z Opawy przez Neutitschein 
do granicy morawsko- -węgierskiej. 
a porządku dziennym Ha ohi 
jest między innemi dalszy ciąg 
wych. 
Wiedeń 16. kwietnia, 


a czwyrtkowogo 
rozpraw wyznanio- 


Izba deputowanych przy- 


jeta projekt ustawy względem budowy kolei żelaznej 
Opawy na Zauchtl do Nowego lczyna; następnie 
śoliwaliia zmiany zaprowadzone przoz Izbę 


WyŻBZĄ w 
yznaniowej z wyjątkiem $ 54, 
pod względem którego utrzymaną została dawniejsza 
uchwała. Projekt ustawy względam uznania towa- 
Ee” religijnych, przyjety został znaczną większo- 
ścią głosów w ogólnych rozprawach po przemówie- 
niach za nim deputowanych Haasego, Klinkoscha, 
Goellericha, Lienbacher i Wildauera. Jutro rozprawy 
szczegółowe. 


pierwszej ustawie w 


c Wszystkim cierpiącym zapewnia zdrowie i siły bez ekarstw i kosztów 


mewalesciowreo «l uu 


z Londynu 


ystkim cierpiącym przynosi zdrowie endowna „Revalescière du 
wątroby, gruczołów, błony śluzowej, 
zatkania, biegunki, bezsenność, bezsilność, 


i Wsz, 
pienia żołądka, nerwów, płue, 
astmę, kaszel, niestrawność, 


krwi, szum w usząch, nudności itp., 


Certyfikat Nr. 73.928. 


tniem ciągłe 


brodziejstwo przyjm pan najserdeczniejszą moją wdzięczność 


Certyfikat Nr. 73.268. 

Zona moja, ofiara nerwowych i żółciowych sierpień, 
iw najwyższym stopniu hipochondrji, przez medyksw za niewylę 
Barry“ i dzisiaj mimo 49 lat wieku, udział w tańcu brać może, 
i aby Ci wdzięczność moją wyrazić. 


Ta 


„Revalescióre da Barry“ pożywniejsza jest od mi 


a i opró asczędza więcej niż 50 razy swo 
Cena w puszkach blaszanych za pół fanta 1 słr. 50 Lae A By ag 50 cab. y 


b po 2 słr. 50 cnt i po 4 złr. 50 
50 ont, na 48 filiśanek 4 ulr. 50 cot., 
skła w Wiedniu u Barry du Barry & Comp. Walifischgasse 8 
nnych. Skład wiedeński wysyła teš 


12 funtów 20 słr, 24 funty 36 sr. — Bisrkokty w puszkacj 
blieskach na 12 Gliłanek 1 złr. 50 cnt., na 24 filiżanek 2 slr, 
na 288 filiżanek 20 str„ na D76 filiżanek 36 słr. Główny 
jako też wszędzie w porządnych aptekach i sklepach korze 
lub pobraniem pocztowam. f, 
Ajencje: w BIAŁEJ: u apiekara Alojza 
w BRODACH: ra a. Griinspanna; w CZERNIOWO 
od Gwiazdą i Ignacego Schnircha; w KOŁOMYI: 
eż Zygmunta Ruckera, aptekarsa, F. W. Królik 
Józefa v. Török, aptokarsa; w PRADZE: u Józefa Für 
Sohaittera & Comp.; w STANISŁAWOWIE: u Ferdynanda 
obwodowa; w T WIE: u A: Tenczyna, aptekarza pod 


ACH: u Alta, 


| 
| 


nawet podczas ciąży — nakoniec diabetes, 
Olo wyciąg z 75.000 świadectw o wyleczeniu chorób, które urąga 


Dzięki za pańską „Revalescióre,ć gdyż ja50-letui człowiek, ciarpige 
m jej używaniu prawie wyleczony zostałem i znowu jak za dobry: ch 


przy strasznej 
czoną uznana, 
Zawiadamiam 


Reicherta Eryka 


e. 


u J. Sidorowiesa; 
p Jakóba 

sta; w PRZEMYBLU: u Edwarda Machalskiego; 
Btechera; w p p u 4. Morawetza i Fr, 
Azielem i W. T. A. Wialogózskiego. 


pó m _ 4 sA. dl_14 14 z 
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Ostatnie wiadomości. 


Z bardzo małej liczby powiatów mamy wiadomości 
o wyniku wczorajszych wyborów, i umieszczamy y je w 
osobnej rubryce. Otrzymaliśmy z Tarnowa szczegóło- 
wy opis usiłowań tamtejszej kliki majistratualnej, aby 
podkopać wybór marszałka dr. Karola Kaczkowskie- 
go. Usiłowanie to nie poro się; list umieścimy 
jutro. W tych miejscach, gdzie frakcja moskalofilów 
i komunistów poszła górą, cała nadzieja sukcesu spo 
czywa w wyborach z kurji miejskiej, które nastąpi. 
d.-20. b. m: Należałoby tedy przeprowadzić je zscał. 
gorliwością obywatelską — ale to groch o ścianę 1 
tych właśnie, co najbardziej gardłem bronią autonomji 

w Roj bużetowej Izby poselskiej traktowant 
d. 15, b petycje robotników fabryk tytoniowye] 
i salinargych o polepszenie płac. Odstąpiono je rzą-_ 
dowi. 

Ministrowie węgierscy Ghyczy i Tréfort przyby! 
Znowu do Wiednia. Cesarz z ministerstwem współner 
ndaje się do Pesztu w sobotę na otwarcie dełegacj, 

Deputowauy Natan Kallir nadesłał nam by 
z powodu artykułu naszego z dnia 31. marca sprosto 
wanie, którego nie mogliśmy zamieścić z powodu, i: 
nie zgadza się z faktycznym stanem rzeczy. Obecni 
ogłasza on to sprostowanie w Neue fr. Presse. Fakten 
jest, cobmy pisali w owym artykule , że p. Kallir de 
legatowi centralnego komitetu przedwyborczego oświać 
czył wyraźnie, że zkądkolwiek będzie wybranym, niu 
wystąpi przeciw prawom narodowości polskiej, ani tež 
nie "ai do żadnego niemieckiego klubu. A jakko! 


wi Kallir dodał, ża nie żąda od komitetu popat: 
cia wiej kandydatury w Brodach 
wnioną kandydaturę w tam 


owego przyrzecze 
nia, nia po go mniej arana k grz 


w Radzie państ 


Wiener Zeitung zamieszcza w Rei 
traktat między Austrją a Anglją o wzajemne 
wanie pospolitych zbrodniarzy. 


Kelegramy Dziennika Polskiego. 


Tarnów 16. kwietnia. Dziś po północi 
włamali się przez wybicie 1". , łokciowego mu- 
ru dwaj złodzieje do banku zastawniczego w Tar- 
nowie. Zarządzca szpitala Brzeziński odstra- 
szył złodziei dwoma wystrzałami z rewolweru. 
W banku nie brakuje nie, śledztwo w toku. 

Lubiana 17. kwietnia. Przy wyboracł 


do rady miejskiej przesadzono samych Niemców 
tw stolicy Słowenii!) 


Londyn 16. kwietnia. 
kanclerz skarbu wyluszczył stan finansów Anglj. 
i obliczył, że w r. 18745 przewyżka docho- 
dów nad wydatkami wyniesie 5'/, miljona fs. 
Zapronował tedy zniesienie cła od cukru. znie. 
sienie podatku od koni i obniżenie podatku do- 
chodowego o 1 penny. Izba przyjęła te wnioski: 


10 godz. 30 mirct. 


CZQÉC: 
wyda 


W Izbie gmit 


Wiedań. d 17. kwietnia, 
Akcje Franco-Austr.-B. 


e —— | Akcje kolei Karola-Luq. 247,50 
n Kredytowe. . 20250 È Pa A ipei, 149:— 
n Anglo-Austr.-B.. 127:—| Baubank. : s 693" 
»  Unionsbanku. 36:50 | Vereinsbank 12:25 

Usposobienie: dosyć stałe. 
Telegrafowane kursa wiedeńsizia. 
Wieden, d. 16. kwietni ia, 2 godz. 5 min. 

Akcje Banku Frn.-Austr. 31-50 Akcje Anglo-Bank 68:25 
n  Węg. Kred. 141:— n. Ungar. Ostbahn .  49— 
n Angl. Anstr. B,. 12550 Galic. Indemnizacje . a 
»  Związkowego B.. 14-50 1864 Losy . . 131:— 
» Kolei Kar, „Ludw. 248 — Koszycko- -Oderberg. . 131-— 
» > ólnocnej. 203-75 Verkehrsbank-Actien 33:— 
* n  Siedmiogr.  —— Tureckie Losy 44:25 
5 »  Fołudniow. 149:50| Baubank - Actisn . 68-25 
nn Alfoldzkiej 137%— | Staatsbahn / Per" gi) 
» » Elżbiety . 19750| Bankveins ” A ga 
D n  Lw.-Czern. 150-— | Wiener Bauverein . | 32— 
% n , Weg. Półn. 107-50 Hypoth.-Rentenbank 14:— 
»„  Vereinsbank . 12-— | Bosyjskie Banknoty . 1:56 

Usposobienie : mdłe. 
Berlin, Mosk. noty bank. 933/, | Berlin, Kolej państwowa 185 


n Akcje kredytowe 118'1, $ 
n Lombardy. 861; 


n Galicyjskie . . 110V, 


Lwów, 16. kwietnia. 
Jed. dług państ. w bankn. 69-15 


»n Kolei rumuńsk, 49% 
»_ Austr. noty bank. 90— 
Uspos, ; w końcu słabe, 


Akcje Banku Kedpiow. 201/5(. 

n „srebrze 73-35 Londyn . . 111:80 

Losy pożyczki z r. 1860 10350 | Srebro 105:— 
Akcje Banku wiedeńsk. 960-— Napoleondor 896, 


krzyjechali do Lwowa od 16. do 17 THN 

Hotel Zorza. St. hr. Borkowski z Uhrynowa, K. Gusz- 
kowski z Nowego Miasta, G. Iwanow z Rosji, K. Obmiński 7 
Toustobab, J. Wolański z Krakowa, J. Dworzak z Wiednia. 

Hotel Krakowski. 
nig dr. med z Mikołajowa. 

Hotel Europejski. 
ski z Krakowa L. Kukawski 
wej Wiszni, G. Szaszkiewicz 
tlatyniec, H Żywicki z Sącza 

Hotel Langa. Dr. E. Stiasny z Biały, S. Hahn z Wie- 
dnia, C, Nessbach z Remszcid. 

Hotel angielski. Dr. A. Ehrenfcid z Czerniowiec, M.. 
Błałowski z Drohcbyczs, J. Gnoinski z Wolicy Komarowej, Ai 
Hulimka z Mycowa, W. Karniewski z Zawidcezn, A. Listowak 
z Koropca, A. Tolgyi Z Krynicy, A. Wolfram z Makuniowa, J, 


Jordan z Bstiatycz, T. Michałowski z Kamieńca Podolskiego; Dr 
K. Ciepielowski z Lubaczowa. 


„ Hotel Kuhna. J. Miorzeński z Baryłowa. 


odzą 
Krakowa ot Fb. g- 57, ię rano, 9. 
i 10. g. 50. m, rano — r Czerniowiec: 3. 
8. g- 45 m. po poładnin i 11.g.8m 
czysk i Brodów: 4. g. 18. m. rano, 
i 10. g. 58. m, w nocy, 


K. Rudkowski z Kołomyi. E. Hoe- 


L. Madeyski z Brzeżan, B. Rogal- 
ze Zbaraża, F. jako hotaka z Sado- 
Z Tarnopola, M. Torosiewicz s Po- 


na główny 
R- 45, sa. w nocy 
g 08, m. ranc 
W Docy — x Podwo łc 
4. g. 3. m. po południu 


dworzec: x 


Marry 


Barry‘, kig 
gcherza, nerek ia 


hemoroidy, 


A ra bez medycyny i kosztów usuwa cier- 
q Iganów oddechu, jako to: tuberkuły, suchoty, 
wodną pueblinę, gorączkę, zawroty głowy, uderzenia 
p; ellie szhudnięcie, reumatyzm, gościec, blednicę. 
y wszelkim lekarstwom : 2583 


Waldegg, 3. kwietnia 1872 
10 na sparaliżowanie rąk i nóg po dwule- 
czasów, zajęciom moim oddawać się mogę. Za to do- 
Br. Sigma. 


yy od iat 


Trapani, Sycylia, 13. kwietnia 1870. 

vpuchlinie całego ciała, palpitacji serca, bezsenności 

zbawienie swoje znalazłz. używając „Revalesciere du 

pana o tem w sprawie wszystkich podobnych chorób 
Atanasio Berbera. 


OjĄ Cong na lekurstwach 
cot, 5 funtów 10 złr, 

Qzsekolada w proszku lub w ta 
w proszku na 120 fliżanek 10 złr. 


2 funty 4 ar. 
cent. 


„Revalesciśreć swoją za przekazem 


gra apt. pod Lwem; w BOCHNI: u L E. Bulsiewiczą, 

k. apt obwod., Leona Beldowicza, Fr. Krzyżanowskiego, w aptece 

wa LWOWIE: u Piotra Mikoląscha, aptekarsa, ILeopolda oł: 
Beisers, Karola Bchubntha i Julinsza Reissa; w PESZCIE: 


w RZESZOWIE: n J. 


DZIERNIK POLSKI. 


t 


Znany z 


nowo urządz 


taniości 
ony handel 


KAMILA STRZYZOWSKIEGO 


przy ulicy Halickiej pod 1. 4, poleca 


Znakomite jedynie pragskie 
Krawatki, Szaliki 


Rękawiczki glańcowne i jelonkowe wysżćzególnione medalem na wystawie światowej, wiosenne 
damskie i męskie, Kołnierzyki, Manszety w najnowszym guście i w największym wyborze. 


Płaszcze gutaperkowe, Kalosze rosyjskie, Parasole od 4 do 10 złr., Laski, Qygarniczki, liberyjne rękawiczki, guziki i galony. 
Cerata amerykańska do obicia mebli, również na stoły i podłogi, ceratka woskowa, jedwabna i gutaperkowa, używana na 


prześcieradła dla chorych lub dzieci. 


Kufry, Torby, Necesery podróżne. Albumy grające, Portmonetki, Tytonierki. Kasetki, Toaletki, Lusterka, Szczotki do włosów 
i sukień, Grzebienie do czesania i do warkoczy, Nożyczki z fabryk angielskich, Brzytwy. Scyzoryki, Noże, Widelce, Łyżki 'alpakowe, 


Ohochle, Korkociągi i t. p. 2159 1-7 


Wyprzedaż ostateczna po 
bajecznie nizkich cenach 


Uraszą si 


b, AÓPUGI. 


a.o rospiech w zeknpnie. 


EXO, EgtaZoUAO BP BN JLAŁY 
eog op Oz Apid BAN 
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BĘ Prawdziwa wag 


WILHELMA 
antiarteytycma, ahtircnmatyezia, 
krew oczyszczająca herbata 


(oczyszczająca krew w podagrze 
i reumatyzmie) 
jako 


Leczenie wiosenne 


B 
jedynymi skutecznie działającym 
średkięm krow oczyGzczajęcyn. 


| 


(2a pozwaleniam" jakowy Í Najwyt. 
lo. k. kanaalarji i przez I-J. e. M. paten 
ji nadwornej | - | tem przeciw 
|| wedłng pasta- | pierwsze ™ fałszowaniu 


EE" | autorytety. 


| 7. grudnia 1858. | „Enrop“ i a 
u najlepszym akutkiem był naatosowj- 
wany i uxnaŃY. 


zabęzpieczony. 
Wiaedaś 
18. marca 1871. 


"zz „az 


Herbatx ta oczyęzeza wały organizm, jak ka domow 


żaden inny Środek, przenika onm części całego 
ciała i przy wawnętrznem użytin, usuwa z 
niego wszelkie mieczysto osady chorobliwe; 
działanie jej przytem jest pewne i dłngie. 

Gruutewnę wyleczenie z podagry, 
roumatyzjna, łamania i eastarzałych, nporezy= 
wych, ciągle ropiących sie ran, jako też wszyst- 
kich chorób płciowych i wszelkich wyrzutów 
na ciele, strzykamia w ciele lub twarzy, pie-, 
gów, wrzodów syfilivycznych. 

Sze nie pomysiny skutek 
okazuja ia harbata przy wycicńczeniu wątroby 
i śledziony, jako też w stanie homoroidalaym, 
tółtaczce, gwałtownych cierpieniach nerwów, 
muskułów i ściegni, tudzież ściskanin w żo- 
łądku , wydęciom tegoż, zatkaniu kanałów, 
ociężałości, męskiem osłabieniu, upławach itd. 

Cierpienia w rodzuju skrofułicznych 
i wyrzutów naskórnych leczą się prędko- i 
gruntownie przy wytrwałem mżyciu tej herba- 
ty, ponieważ tukuwa jest łagodnym środkiem 
rozwalniającym i uryne pądzącym. 

Ogromaa masa zaświadczeń, listów uzna- 
nia i dziękezyanych , które na żądanie mogą 
być przesłane bezpłatnie, pożwierdza. prawdzi- 
wość wimystłziege wryżej-przytoczoiego 

Na dowód tego, co się powiedziało, przy- 
taczamy poniżej szereg listów uznania: 


Pan Franc. Wilhelm, aptekarz w Neunkirchen. 
Sagor, D kwietnia 1873. 

Upraszam pana uprzejmie o przysłanie mi. 
jeszcze dwóch paczek, raz już manie przynłanej 
prawdziwej Wilhelma antiartrytycznej, antire- 
nmatycznej, krew oczyszczającej herbaty- po- 
cztą, za pobraniem jak najprędzej. Tymczasem 
muszę Paau oświadczyć moje nsjserdeczniejsze 
podziykuwanie, ponieważ już ta pierwsza pa- 
czka żłonio mojej, od roku cierpiącej na reu- 
matyzm i zatkanie, znacznie pomogła i spo- 
dziewać się należy, iż zupełnie przywróci ją 
do zdrowin. Ponieważ wszelkich innych środ- 
ków już próbowałem i od żadnego nie osią-| 
gnąłem tak pomyślnych reznltatów, piszę zatem 
z wdzięcznością. Ernest Leynard, urzęduik, 


Pan Frenc. Wiihełm, aptekarz w Nennkirchen. 
Neutra, 28. kwietnia. 1573. 
Od wielu jn* lat cierpiałam na straszliwy 
rol imatyzm, tak, łe mi się rany nz pogach po- 
robiły, a których wiele ropy wyciekało. Ty- 
siąezne ki za prawdziwą Wilhelma antiar- 
trytyczną, amtireamatyczną krew oczyszczają- 
cą herbatę , któr Wiełmożny Pan przysłałeś 
w iistopadzie 1872 r., dwie paczki herbaty zła- 
godziły mi bola i zupełnie do zdrowia prey- 
wróciły, co pawy innych środkach -byta niemo-| 
żeLnem. Za w teń Państ raz jeszcze sordeczne' 
podziękowanie wynurzam. Tę samą prawdziwą * 
antireumatyezne, antiartrytyczną, krew oczy- * 
szczającą Wilielmua herbatę wiełu jnż chorym , 
saleciłam jako nujskuteczniejszą. 
Wiecznie wdzięczna alojzja Doller. 


Pan Franc. Wilheim, aptekarz w Neunkirchen. 
Bukareszt, 21. maja 1878, 


Za pomocą prawdziwej Wilhelma amtiartry- : 


tycznej, antirenmatycznej, krew oczyszczającej 
herbaty, osiągnąłem pomyślny rezuitat u pani 
hrabiny “Paracin, stojącej blisko naszego 
dworca. 

Dama ta, która przedtem doznawała sil- 
nych reumatycznych napadów w mogach, od 
czasu używania tej herbaty doznaje ich nieró- 
wnie rzadziej i takowe występują tylko w bar- 
dzo słabym stopniu. Ponieważ dams ta zgo- 
dnie z moją poradą unika nżawania wina, spo- 
dziewam się więc, iż przy dalszem używaniu 
tej Wilhelma antiartrytycznej antireumatycznej 
krew oczyszczającej herbaty zupełnie oswobodzi 
się od swych cierpień. Przekonany o skute- 
cznem dziułaniu będę odtąd wszędzie ową 
Wilhelma herbatę zalecać. 

2041 4—4 Dr. Fan Kloyer. 


Zastrzega się przed fałszowa- 
niem | oszustwem. 

Prawdziwą Wilhełiea antiartrytyczną 
i antireumatyrveną krew oczyszczającą herbatę 
otrzymać można tylko z międzynarodowej fa- 
brykacji Wllhełma antiartrytyczne), anti- 
reumatycznej, krew oczyszczającej herbaty w 
Neunkirchen pod Wiedniem, lub też na skła- 


dach w dziemwikzch wskazanych. | 


„Pakiet podzieliay na ¿óm porcyj, przy- 
rządzonych wedłng lekarskich przepisów, wraz 
s objaśnieniem sposobu użycia w rozmaitych 
jęsykach Lar. Osobno za stempel i opakowa- 
nie 10 ct. 

Dla dogodmości P. T. publiczności, pra- 
wdsiwą Wilhełma antiartrytyczną. anti-| 
reumatyczną, krów oczyszczającą harbatę otrzy- 
mać także można: we LWOWIE u Jakóba 
Beisera apt, Zygm. Ruckera apt., Jakóba Pie- 
nosa apt., Karola Schubutha: w BRODACH u 
M. S. Fransos; w BRZEŻANACH u B. Fa- 
denknecht; w J 4GIELNICY u J. Fischbacha; 
w JOHANNESTHAL u P. Hoffmanna; w KA- 
MIONCE-STRUMIŁOWEJ u Zawałkiewicza; 
w KRAKOWIE u Tranczyńskiego apt., Jabna 
Józefa; w NEUMARKT u Karola Baut; w 
PRZEMYŚLU u J. Gajdeczka; w STANISŁA- 
WOWIE u €'. Stecher v. Sebeniiz; w STRYJU 
u L. Gaertnera spt, n Krzyżanowskiego; w 
ZALESZCZYKACH n Kodrębskiego i Sp. 


epilepsję, ałabości skórne, porażenia, syfilis i| 
merkaryalizm etc. 


ny tworzywa (Stofw' chsel). 


e e 
Podziękowanie. 

Fabryka Balsamu Vetorinie- 
go odebrawszy od mnóstwa osób 
|Szanownej Publiczności listowne i 
justne podziękowania z powodu sku- 
teczności Balsamu Vetoriniego uży- 
tego w różnych cierpieniach, 0so- 
bliwie przeciw Cholerze, na kurcze 
żołądka, katary żołądkowe, ból zę- 
bów, fluksje reumatyzm, osłabienie 
nerwów. rożne rany, poparzenia, 
nawet na zastarzałą migrenę, czuje 
się być wielce zobowiązaną Szano- 
wnej Publiczności, a nadewszystko 
za wytrwałość w używaniu tegoż 
Balsamu, która jest konieczną, naj- 
uprzejmiej podziękować i o dalsze 
zaufanie prosić, a od Balsamu, środ- 
ego, nie żadać cudów. 
Balsamu Vetoriniego dostać można 
we fabryce we Lwowie i prawie 
w każdej aptece. Oryginalny sprze- 
daje się w znanych już flakonach, 
zaopatrzonych podpisem właściciela 
fabryki, jakoteż stampila i marką 
obronną po 1 złr. 50 ent. 2168 1—6 


ZAKŁAD 


TETRONYOTIALCZNY 


Magistra Jakóbu Czarnika 


w Bóbrce, 


przyjmaje słabych chronicznyeb, a mianowicie: 
wszałkie zastarzałe katary, zboczenia w u- 
stroju płciowym, hypochondrje, hysterje, char- | 


łactwo, migrenę, reuroatyzm, astmę, blednicę, 


etc, Kuracja odbywa się| 


w aposób -przyjemny, przeważnie kąpielami|kancelarji adwokata lub notarju-! 


cześciowemi, parowemi i rzymsko-iryjskiemi j 


dyetą odpowiednią, w ogóle według zasnd zmia- 


2170 1— 


3 
eo 


i inne rekwizy 
Wazysiko w najlepszym gatunku po n 
Motto 

mas Francuskie papiery Ilstowe == 


z wytłoczeniem hbezpłatnem dowolnego nazwiska, 
lttar ŝa karany. 


100 sztuk Ro cieńki i błały . . . . . zir. — -45 

” „ ĝo po ang. ząbkowany i linjow. „ —*65 
fo vąhłowańyw wieln kolorach „ -—*75 
40 cieki | biały. . . . . . —*B6 
40 paąng, ząbkowany i injow. „ 1 
kowert ta białych . . . . . u" 


a Bo zabkowana i klejone „ —% 
n fo kolorowe I zahkowanę „ —'5 
z emaljowan. wewnatrz n —'6 


Wa 3 a Gada 
u 2 m i i a u 4 3 


s dtto 40 


MERN Dwie piękne Hary z koroną w inodnyn 
druku kulorewym ma 100 egzemplarzach: mono 


ząbkowane ą„ 


t 


Na 100 kowertach inenogrars ct. 30. 


Papier, karty- wizytowe, pieczątki 


sp: | rmatu z 3 gatunkami razmaitego pisma 63 et. 


gram ct. 30. 
vy 


amm 100 sztuk kart wizytowych samu 
na papierze podwójnie lakieraw. do litograf, złr. 1. 


Takież same ż Arnkiem czarnym ct, 50, 


=s Pióra siąłowe. = 


Regulator-Fader do regulowania dla każdej 
do każdego papiru, 12 szt. sos « „/. Me 
T tozin piór anglek w i2 najlapszych gatun. 10 , 
1Ż4 «0 m Ww kartdóniy powyższega gaiuu. 80 
Ej n Aluminowyrh, wołnych ed rdzy 80 „ 
149 % z kaucznkowych, wybornych. . 10 » 
Słynne pióro „Magnum bonim“ dla każdej 
reki wrar z rączkę 12 bzt 
t tuzin ołów ów w dabrym gatun. 16, 16, 25, 35,45 „ 
1 „ "rączek do piór 10, 15, 40, 30 „ 
CED wiolka korzyść otrzymają nowe ołówk 
maszynowa; nia potrzeba ich bówiam zaoktrzać 
i końce nie odłamnją sia. i azt. oprawna w drzew: 
10 c1., 1 szt. w kości 15 ct.., 


reki 


n 


jąca na trzy miesiące 10 ct., 1 szt. gumielnatyki d. 
wycierania oliwka i atramentu 6 ct. 


«=» Piękna rsezka do plór == 
fligranowaj roboty z kaiti, zaopatrzona ciekawa 
mik ro-fulografją, za bezadn, po 26 t. szt. 

== Pieczątki iadnie rżnięte == 

z pięknem! monogramami. 
1 szt. z 2 literumi i rączką BA ct. 
Korona kos. S9et,; całamazwiska obliczają się tanio 


ama Prasy stampigljowe złr. 2-60. 


tłuszczem i pedzlem zir. 4°50, 

A Stampiglje maczające się same 
przez sie; 1000 odcisków dające za jednem nama- 
czaniem maszyny, najpraktyczniejsze da urzędów 
ikantorów, I egzemplarz ałr. €50. 

amm Najpiękniejsze karty z powin 
szowaniem imienin i Nowego Roku 
gustownie wyglądające, 1 szt. 5, 10, 15 ct, wybo 
rowe gatunki wraz z podnazeczką pachnidłowa 
1 szt. po 20, 30, 40, 50 ct. 

mmy Elastyczne tabliczki rachun- 
kawu 1 srt, 5, 19, 15, 20 ct. 


sm Teki do pisania mm 
małe, formaliu ósenkowego bez urządzenia z zam- 
kiem złr. 1-20, 1:50, 1-80, Takież sama z zupełnem 
nrządzeniam do pisania 1 azt, złr. 2, 250: zbytko- 
wo urządzone zewnątrz i wewnątrz złu, 3:55, » i 
W wielkim formacie czwórkowym bez ^ ziądzenis 


mmm Marki do pieozętowania listo 


dla wygody awojej taniości i dobrego nalepiania 
lepsze od opłatków i laku,-w najlepszym gatunku 
x dowolna tirma, herbem, nazwiskieni lub monogra- 
mem 500 sztnk zir. 1*5u, 104Q szt, złr. 1:60. . 


mm Papeterie., a= 
Pieknie nrządzony pokrowiec, nap-elniany wszeł- 
kiego rodzaju papierem listowym I kopertami I azt. 
ot. 256, 35, 60, 60, 50, złr. 1. 


garnitnr biurkowy z lanego hronzu, składający siel 
z 10 sztuk, a mianowicie: kałamarz i piaseczniczka, 
podpórka na pióra, ciężarek, 2 lichtarze stołowe, 

A 


Wydawca i redaktor odpowiedzialny: Rewakowicz Henryk 


1 szt. u rączką do p--|! 
sania i nożykiam 90ct,, 1 cała kapsułka wystarcza-|. 


SEK Stampigl]je 2 pudełkiem blaszanem,|* 


złr. 3, 3:61, 4. Zbytkownia urządzone złr. '50, 5, :5v.|! 


sum Praktycznym a tanim: prezentem jest nowyli'40; prawdziwy francuski atrament do kopiowa- 


l W tym gatunku jedynie dostać można 
w Wiedniu BAZAR FRIEDMANN, Praterstrasse 26. 


,alxia cd 


TRENCZY N=" "ARP LEC 


w Węgrzech. 


Od wieków znane i na cały świat sławne 


Kapiele siarczane oi 29 do 32° R. 


f Zakłady kąpielowe: pięć łaźni żwierciadlanych, wanny drewniane i porcelanowe, 
zimne i garące kąpiele kropliste. D»lej nowo-urządzona kąpiel zimna i pływalnia. 
Dobra żętyca owcza, wszelkie wody mineralne, kąpiele ze snerekowych liści i Żelazne. 


Uznana i doświadczona skuteczność: 


cierpieniach skórnych i kostnych, syfilisie, szkrofułach. 


Sezon zaczyna się 1. maja 


Dla przyjęcia gości urządzone są z komfortem liczne wielkie hotelu i wiele domów 


prywatnych, stacje pocztowa i telegraficzna. 
przedstawienia w teatrze. Dobrze obsadzona 


Piękny i rozległy park. Zamknięta sala dla przechadzki z czytelnią. Bale i koncerta 
Wycieczki w liczne piękna okolice romantycznej doliny Waagi, y 


dróżujących z Wiednia do Ungarist 
kolej koszycko-oderberyska, a z dolnyc 
Ungarisch-Hradisch wynosi godzin 8 


pierwszych stacyj odchodzą codziennie woz 


kąpielowi: Dr. Edward Nagel z Wiednia 


Broszur o kąpielach dostać można w Wiwdniu u Braunmiiliera. 
Objaśnień udzielają lekarze Kkapiclowi i Inspektorat majątków 


Jego Ekscellencji barona Sina. 


KANTOR 


e. k. uprzymw. galic. 


akcyjnego Banku Eipotecznego 


kupuje i 


wszystkie efekta i monety 
pod warunkami najprzystępniejszymi. 


CEMENT 


m u. Mis. 


Prawdziwy angielski 


Grodzicki cement portlandzki, 
Prawdziwe belgijskie Smarowidło do kół, 
po cenach najprzystępniejszych zawsze znajduje się w zapasie i 
w głównym składzie dla Galicji 


AUGUSTA SCHELLENBERG 


we Lwowie. 


PRAWNIK 


poszukuje posady koncypienta w 


sza we Lwowie lub na prowincji. 
1167 
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Adres Z. N. Lwów post. rest. 


ta do pisania. + 


astępujących bajecznie tanich cenach: 
firmy: I tani towar może być dobrym! 
1 termameter, 1 lichtarzyk reczny, schowek na za” 


pałki, 1 obcieracz piór, 1 podstawka na zegarek: 
Wszystko bardzo piekne i eleganckie i złr. 


Nowo wynaleziony proszek atramentowy, 


Domieszawszy tylka wody, mamy wyborny atra- 
jmemt połyskujący. ] pudełko 20 et. 
| sm Wzory zwyklego i kaligrałicznega 
>isma dla nauczycieli i uczniów; 1 zeszyt małego 


'Vzory do szyhkiego nauczenia słę rysunków, naj. 
towazej metody dla początknjących i dyletantówy 
v różnym wyborze, 1 zeszyt i€, 16, 26et, 


um: Kompletna szkoła rysunków 


w 6 zeszytach, wydana przez znakomitego nauczy 
lela rysunków, począwszy od jednej kreski w ay- 
„tamatycznena stopniowaniu aż do zupełnego nko- 
szenia nauk! rysuńków. Dla młodzieży szczególnie 
orzydatae. Wszystkie 6 zeszytów tylko złr. 1-zu. 


«m QFfówek mitrałlezowy. == 


Jeat to bardzo ozdobny, podakny do mitreilezy 
łówek maszynowy, w którego 6 pobocznych otwo- 
ach znajdują się ołówki rezerwowe na kilka mie- 
ięcy. 1 sal kosztuje tylko 20 ct. 


= Nowy necessalre do pisania 

«e skóry jnebtowej, bardzo elegancki, łatwy do 
przechowania, tak, Że nawet da studentów jest 
tobry ; zawiera w najlepszym ga!unku 1 kałamarz, 
! rączkę do piór, 1 ołówek, 1 linja kościana, I gia- 
1zik kościany, 1 pieczątka, 1 scyzoryk do skroba. 
via, 1 kawałek laku, 1 gumielastyka, 6 azt. piór, 
azem tylko złr. 1:70. 


Torby szkolne dla chłopców i dziewcząt. 


azt. z rzemykiem pojedyńcza ct. 40, 50, 60. 
s akórzana ct. 60, £0, 90. 
«a n» portfel szkol. dla dziewcząt ct. 90, złe. 1, 1:20. 


=m Najlepszy obcieracz piór. = 

Ładny knhek porcelanowy, napełniony szczccia, 
«tóra pióro powalane czyści aa jednym razem; Ji 
1 sat. 40-04. 

Atrament we wszystkich kolorach, 
najlepszego gatnnku. 1 flakonik czarnego, czerwo- 
nego, miableskiego, zielonego 10 ct. 

Najlepsze przyrządy rysunkowe. 
szt. dla uczniów ct. 80, zir. 1, J;20, 1-50. 

A." a w większych rozmiarach, kom. 
pletna złr. 9:50, 8. 

i szt. najlep. dla inżynierów złr. 2, 250, 3:50, 4-50, 
i cyrkel 20 ct., 1 pióro rysunkowe % it. 


«u Pudełka z farbami == 
napełnione dobremi farbami miodowemi do kolurn A 
wania lub malowania akwarelowego: 1 pudełko ną. HE 
pełnione 12, 18, 24 farbami ct. 25, 35, 5; 1 pudeł. 
ko napełnione farbami najlepszego gatunku w jy 
18, 24 kolorach ct. 80, złr. 1, 1*20. Jeden pendzel 
ct. 1i2; 1 szt. tuszu chińakiego ct. 20 i 30. 

«am Globusy == 
dła uczniów wszelkich klas, 1 szt. Ct. 50, 80, złr, 1 
120, 1-50, 2, 2-50. Jedna szt. z merydjanem złr. 1-50, 
87 1:60, 6:50. 
wma KK iażki do notowania. = 
1 gzt. oprawaa w papier 6, 10 et. 
w płótno 16, 30 ct. 
e 2 Ę w skórka 35, 46, 66 ct. 
1 wi zyata notatka z kartkami pergaminowemi, 

nieapołytej trwałości 4b ct. 

wam Praktyczne wskazówki dat. === 

2 azt. dla kancelaryj 20, 50, 60 ct. 
a n» salonów ct. 10, złr. 1, 1:30. 
== Prasy do kopjowania == 


najlepsze, najtrwalsze i praktycznej konstrukcji, 
1 szt. $760; książki do kopiowania o b00 ćwiartkaci 


nia 1 dybanuszek 45 ct. 
1 wielki karton o 5 sztnkach najlepszego lakn 
w różnych barwach tylko 15 ct. 


1030 


. 


leczniczy 


Magazyn Konfekcji Damskiej 
ZYGMUNTA STEIFA 


ulica Jagiellońska l. 2. 
Poleca na teraźniejsza pore 


(romy wybór gotowych Kostjamów 


z pierwszorzędnych fabryk francuskich i berlińskich, 


podług najnowszych żurnalów: 


[| 


| 
| 
| 
| 


w podagrze, reumatyźmie, newralgii, osłabieniu, 


i trwa do końca września. 


His, restauracje i kawiarnie. Codzieune Kostjumy wełniane od ztr. 20 do zir. 85. te 
Stra. Kafianiki 3 > - 4% 39 5 5 z- 35. Ę 
Ea Narzuiki s hlr tha aatal AA 186 45. = 
h-HPaa na, dei EA Rowiocą po- Puleroiy aksumiine 4 a 46 „ y» 100. 
A Wygiorady APA o Billen, Płaszcze deszczowe y w “IS a w 40. 


A. - Odległość od 
, z Billein B, z Gałantby 10. Z dwóch 
y pocztowe, z ostątuiej towarzyskie. Lekarze 
i Dr. Seb. Ventura, k. pruski radca zdrowia. 


Zamówienia uskuteczniają się w jak najkrótszym czasie. 
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WYMIANY 


zd Wyd CIA NA NE NE NE NE NRA RANA NARA RA RA RA RA RARE III I 
$ Skład e. k. uprz. Ratinerji spirytusu 
fabryki rumu, likierów ioctu „„.. 


Juliusza Mikolasza 


we Lwowie, przy ulicy Kopernika nr. 1 w podwórzu, 


Najtańsze źródło do nabycia tych artykułów. 


sprzedaje 2002 29 — 


Najtańsze źródlo 


HERBATY CHNISKITEJ 


świeżego zbioru w handlu 2072 6—10 


EMILA LATINEKA 


we Lwowie, Rynek 1. 15, pod „Gwiazdą.“ 


Portlandzki 


» Congo cesarska . 4 1 funt wagi wiedeńskiej 2 złr. — cent 
cement portlandzki, Souchong familijna Teng, PR ci >" 
te Melange . . 1, -, n 4 = 
SU Kaysow - ar pen 4 pa ia | 
w Proszek herbaciany 1 s A pea 
Ram Bremski stary Butelka złr. 1i1 7 40 , 
Ciasta do herbaty 1 tunt wagi wiedeńskiej 1 M DOM 


i -E a 
ANTONINA JASINSKA | 


ma zaszczyt zawiadomić Szanowne Panie, że po dłuższym pobycie za granicą wróciła 
do kraju, osiediajac się w Kołomyi otwiera 


SALON STROJÓW DAMSKICH 


z dniem 1. maja b. r.. który jest znopaíirzony 


W najnowsze i najgtstowniejsze stroje, kapelusze, czepki, kwiaty, woale weselne, 


także przyjmuje 2132 2—3 


suknie do roboty. 


Filia e. k. uprz. austr. 


zaktadn kredytowego dla bandin i przemysłu 


we LWOWIE, 


wydaje od 1. Kwietnia b. r. począwszy 


50, ASYGNATY KASOWE 


z lddniowym terminem wypowiedzenia 


i podaje do ogólnej wiadomości, że wszystkie przed dniem 1. kwie- 
nia b. r. wydane Asygnaty kasowe z Śmio dniowym i wzglę- 
dnie 14to dniowym terminem wypowiedzenia w obiegu znajdujące się, 
od 15. kwietnia r. b. począwszy, po Sib od sta za 14to dniowem, 
1M 5/2 0] słą a 30-to dniowem * wypowiedzeniem 
oproceniowane będą. 

Lwów, 28. Mazca 1874, 


PRAW NIK! 


4 wyrobionem i czytelnem pismem poszukuje! 
miejsca pisarza lub mauczyciela do- 
mowego, zaraz lub od 1. maja b. r. 

Listy pod literą E3. S. 75, poste re- 
stante wów. ŻIGG 111 


PLECIA IK I ZZIEGARZAA 


= 
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P) (W ogłoszeniu w Nr. 08 Dziennika Polskiego został ustęp *) przez pomyłkę wypuszczony.) 


Świeży transport 
Plótna, bielizny stolowej, 
Reczników, Chustek do nosa, 


z fabryki Regenhardta i Raymana w Freiwaldau, 
Valencienne, Batysty i Chustki batystowe, 


Pończochy saksońskie ezterodrutowe, JPerkale białe na koszule, Dymki i Brylan- 
tyny różnej jakości, Piki, Materje na wsypy jedwabne, niciane i bawełniane. 


Główny skład Bielizny gotowej i Krawaiek 
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otrzymał i poleca 


Roman Wojczyński 


we LWOWIE, ulica Halicka, róg Wekslarskiej, nr. 


